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| Jako cechę bardzo charakterystyczną na- 
< szego wieku zapisze kiedyś historyk, że pód-| < 
4 «zas gdy narody niesłychane. czyniły. wysile- 
"| nia, aby rządów: osobisych nie dopuścić to ma 


wiemy, łatwością i rezygnacyą przechodziła. z 
„. jednych pod drugie. =" 
=- . Pomijając już panowanie nad Europą 
 poleona I, którego. pamięć nasza. nie sięga, ale 


*. rych nie tylko prawie każda / kwestya curo- 
t ‘pejska, ale cała sytuacya, chwilowa Eu op 


ltak się wyrazimy, /wszechwładnej osobistości. 


' Taka wolę nazwaliśmy powyżej rządami osobi- 
= femi nad Europa. 50 955% 05 i S 


„przeobrażeń. idei wie 
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wreszcie wszystkie urzędy pocztowe w kraju i zagranicą. 


Uprisza się o wczesne zamawianię i wyraźne wypi- 
sanie nazwiska i miejsca odbioru, albo nadesłanie da- 
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miesiąca. ` SEO 


$ "Prentumeratę najdogodniój przesyłać przekazem  pocz- 


~ towym. 


© Cena „Ordeu“ za granicą ogłoszona jest w tytule 


ie 


-którego przewadze mikt nie zaprzecza, sami 


zawisłą była od jakiejś przeważnej woli, że 


A= T<Swudy 


"Rządy takie po upadku Napoleóna I dzier- 
żyło czas niejaki „Święte przymierze“, ale 


"zwłaszcza, też «od chwili jak wpływ przymie- 


rza, w przewadze Rosyi absorbować się zaczął, 
zwłaszcza też po najsilniejszej przeciw rządom 
osobistym protestacyi, która się w r. 1848 za- 
„manifestowała, Europa walcząc ciągle i wszę- 


„dzie o parlamentarną formę rządu, przecho- 


Część literacko - artystyczna. 


PRZEGŁĄD DRAMATYCZNY. 


Ga „Kiedy. miriady utworów scenicznych przemijają 


jedne jak meteory, które jasnym zabłysną świątłem 
aby po roku lub. kilku latach zblednąć lub zgasnąć, 
inne przesuwają się jak cienie w latarni czarnoć 
księskiej, aby po chwili bezpowrotnie zniknąć, na- 
stręczą-się pytanie co jest właściwą rękojmią żywo- 
tności tych płodów dramatycznych, które jak grą- 
nitowe skały opierają się prądowi czasu i mimo 

ku nie tylko nie toną w za- 
pomnieniu, lecz co więcej niezmieriną, wiekuistą 
przedstawiają prawdę i żyją życiem nieśmiertel- 


„ „nem. Pierwszą i najgłówniejszą z owych rękojmi 
-. jest jeniusz autora, jeniusz, który jak słońce nie 


lednie. i nie starzeje się nigdy. 

Że więc takie dzieła dramatyczne jak Szekspira, 
Szyllera, Kalderona, Goethego, Moliera itd. niepo- 
mijając naszego Fredry, żyją i żyć będą, dziwić nie 
może, bo je zrodził jeniusz, który nie ulega wa- 


` runkom ani czasu ami miejsca; są One, rzec mo- 
` ma, ideałem kosmopolityzmu wszechwiekowego, bo 


wszędzie i zawsze ożywiać je będzie niezmienny 
duch starej jak świat i niestarzejącej się prawdy, 
a jeżeli co w nich się starzeje to jedynie forma, 
SI EORR zewnętrzna w której drogie perły się 

TYJĄ. 

Ale bardziej zadziwiać może, jeżeli sztuki na któ- 
rych jeniusz nie wycisnął swego piętna, ujść zdo- 
taja zagrażającej zwykłym dziełom ludzkim zniko- 
mości. Skąd pochodzi, że są utwory, które niewy- 
trzymująć wszechstronnej krytyki, odgadnąć zdoła- 
ły tajemnicę wiecznej młodości? Oto ztąd zdaniem 
naszem, że do obrazów jakie malują, niebiorą przed- 
miotów jednodniowej natury, owych błędnych ogni- 
ków co zalśnią i ulecą, ale niezmienne, zawsze po 
wszystkie wieki i czasy powtarzające się objawy 
ducha ludzkiego. 

Do rzędu tego rodzaju utworów- policzyć można 
odegraną w pełnej sali w sobotę na benefis-p. Emilii 
Baumanownej, przełożoną przez p.Seweryna Kapliń- 
skiego komedyę w 5 aktach Seribego p. ti Wieży (Une 
chaine), która pojawiwszy się przed laty przeszło 


` trzydziestu na scenie, odtąd nie traci obywatelstwa 


ani w Teatrze francuskim ani w Birgu wiedeńskim, 


rzy ulicy Mikołajskiej Fi L. 444. — Listy: reklamacyjne niezapieczętowane 
(nie ww niefrankowanych: nie przyjmuje się. 
iRękopiema nadsyłane Redakcyi, nie zwracają się i bywają niszczone. 


"vØ dniem 15 marca ustało da- 
wne wydawnictwo dziennika 


| książę Bismark — i nie więcej. Idzie to tak 


|odreczenie nagłe rozpraw tyczących się Rzy- 


„|dnemu słowu, jakie książę Fryderyk : Karol 


PIĄ 1 


dziła prawie bez przestanku z jednej w drugą 
rękę potężnych i absolutnych swych władców. 

Któż nie pamięta epoki, gdzie o żadnej 
sprawie wielkiej czy malej, byle europejskiej, 
wspomnieć nie możną było, aby zaraz nie wy- 
stąpiło pytanie: co na to powie cesarz Miko- 
łaj? a odpowiedź była rozstrzygającą. Te mi- 
kołajowskie rządy nad Europą miały swój 
punkt kulminacyjny na konferencyach olomu- 
nieckich. Jeżeli były czem ograniczone, to chy- 
ba tylko Anglią , która się przed potęgą Cara 
nie uginała, lubo na końtynencie opozycya ta 


angielska nie wielkie samodzierźcy Europy sta~ 
-|wiała zapory. i A 


Gdy atoli- Anglia sprzymierzyła się z Fran- 
cya; aby dla interesów własnych złamać wpływ 
północnego władcy, znalazła już jak się zdaje 
Europę pod przewagą inną również osobistą, 
ze zmienionym tylko kierunkiem. Szedł on 
tym „razem z Zachodu. Poseł. angielski lord 
Redelifte w maju 1853 r., gdy wyjeżdżał ze 
Stambułu poseł rosyjski Ozerow i stosunki 
Rosyi z Turcyą zostały zerwane, za jedyną od- 
powiedź. Anglikowi wysoki urząd piastującemu 
dał na pytanie: czy wojna: wschodnia: nastąpi? 
„Nie wiem , bo przedewszystkiem. trzeba wie- 
dzieć, co myśli Napołeon.* Autentyczność tej 


odpowiedzi możemy zaręczyć: kto zaś wie,| 


'czem był lord. Redcliffe w Stambule a Anglia 


w Europie, temu nie potrzeba wyjaśniać, jak | 
dalece odpowiedż ta dumnego posła dowodzi- 


ła, że już zaczynały się dla Europy rządy na- 
poleońskie. AR 1s 

Byliśmy wszyscy. świadkami tych rządów 0- 
'sobistych i wiemy, jak się skończyły. Z upad- 
kiem. ich atoli przeszła Europa i bez żadnej 
przerwy pod rządy bismarkowskie. Dziś śmia- 
ło powiedzieć można, że w Europie jest tylko 


daleko, że wszystko, cokolwiek się stanie, je- 
mu przypisują. I tak czytaliśmy niedawno, że 


mu -w Zgromadzeniu wersalskiem, nominacya 
p. Fourniera na posła: przy królu Wiktorze 
Emanuelu, i wysłanie go- na tę* posadę. do- 
raźne, nawet odjazd margr. Harcourta posła 
francuskiego przy. Watykanie, przypisują je- 


miat do: Viscontego  Veriosty powiedzieć: „że 
Włochy: mogą rachować na poparcie wielkie- 
go mocarstwa.*. Zgoła, nic nie brakuje, aby 
na „każde pytanie jedna znalazła się odpowiedź; 
co-myśli książę. Bismark?....../, 

W. takich chwilach pisać: © sytuacyi ogól- 
nej prawie niepodobna, bo któż myśl tego 
męża stanu odgadnie, a niemal odgadnąć trze- 
ba, aby sobie zdać sprawę z jego działania. 
I.tak, czy książę Bismark uważa katolicyzm 
za przeszkodę dla jedności Niemiec; tak jak 
Włochy miały ża jedyną trudność dla swej 


jedności slale tuti Papiestwa? Czy to 
jest bodźcem jego postępowania, którego so- 
bie tak wytłómaczyć trudno? Czy Polacy, 
przeciw którym występuje, służyć mają za o= 
słonę tego postępowania? Bo przecież w ich 
ultramontańskie agitacye nie wierzy książę Bis- 
mark, ani. też im tak wielkiej nie może przy- 
pisywać wagi. Ale czy niechęć, jaka tkwi dla 
Polaków w wielu umysłach, ma według kan- 
clerza usprawiedliwić napady przeciw katolicy- 
zmowi, ma nadać polityczny charakter religij- 
nym uderzeniom ? Taki mąż stanu, jak on, 
'wie doskonałe, że” rozpala nienawiść między 
Niemcami i Polakami; wie zatem, że tym spo- 
sobem rzuca. jakby gwałtem Polaków w ob- 
jęcie Rosyi — czy więc tak dalece rachuje 
na siłę charakteru polskiego, lub też, czy mo- 
że już nastąpiło w tej mierze z Rosyą poro- 
zumienie, bo i do takich domysłów postępo- 
wanie kanclerza otwiera drogę.. Słowem, co 
myśli książę Bismark. obecny władzca Europy ? 


KORESPONDENCYA „CZASU: 


4 Wiedeń 17 marca. 


ty cały elaborat w sprawie ga- 
nym został w wydziale konstytu- 
e posiedzenie wydziału poświęco- 
yi kwoty i utrzyma się niewątpli- 
wie wniosek p. .Rechbauera. Wczoraj wśród po- 
chwał dla rządu za rozwiązanie sejmu czeskiego, 
deputowani niemieccy odstępowali od łączenia re- 
formy wyborczej z sprawą galicyjską, aby gabine- 
towi, który tak poprawnie wiernokonstytucyjnie 
działa, żadnych nie robić trudności. Widoczne by- 
ło, że odrzucenie wniosków dążących „do zespole- 
nia obu spraw do siebie nienależących, i przyjęcie 
wniosku podkomitetu, które zostawia sprawę wy- 
borczą w zawieszeniu, było rodzajem kompensaty 
ze strony Niemców za rozwiązanie sejmu. czeskie- 
go. Po wyborach bezpośrednich przyszła kolej na 
Białą, Oświęcim i Zator. Weeber i Kuranda, dla 
których historya polska i galicyjska zaczyna się 
dopiero od czasów kongresu wiedeńskiego, zaczęli 
dowodzić, że Zator i Oświęcim są księstwami „nie- 
mieckiemi;* rzecz dziwna, że p. Kuranda nie na- 
zwał Zatora i Oświęcima deutscher Reichsboden, i 
nie zażądał ich „rewindykacyi* dla Niemiec. Gdy- 
by nie dwukrotne wystąpienie ministra Dra Ungra 
przeciw tym chęciom rewindykacyjnym p. Kuran- 
dy, kto wie; jakąby wydział się mógł był okryć 
śmiesznością, bo nie byłby, był od tego, aby nie uchwa- 
lié wyłączenia Biały, Oświęcima i Zatora z Galicyi. 
Oswięcimiowi i Zatorowi wydział konstytucyjny 
tym razem łaskawie przebaczył, nie zawojował tych 
miast na rzecz Niemiec, darował je Galicyi, lecz 
nie tak wspaniałomyślnie obszedł się z Białą. Była 
Biała w wydziale, dostanie się na superrewizyą do 
podkomitetu, żeby coś wynaleźć dla zabezpieczenia 
Biały od najazdu polskiego; podkomitet znany z bie- 
głości w załatwianit spraw zapewne pół tuzina 
przedłoży wniosków względem przyszłego ustroju 
prawnopolitycznego Biały do Galicyt. ~ 
Przed świętami sprawa galicyjska nie dostanie 
się do Izby polskiej. To rzecz pewna. Kiedy się 
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Szewskićj Nr. 20, handel p. M. Dworskiego w 


placu Katedralnym pod L. 31. — 
Zaś tylkofogłoszenia: 


I R. Mosse, Seilerstiitte 2, — w 


Rada państwa zbierze po świętach — tego, jak 
wam zatęczyć mogę, dotąd sam rząd nie wie je- 
szcze. Ponieważ sejm czeski zwołany na dzień 24 
kwietnia, a więc dopiero ‘w tym dniu gasną mandaty 
deputowanych czesko-niemieckich w Radzie państwa, 
przeto rząd mógłby naznaczyć krótką sesyę mię- 
dzy 5 a'24 kwietnia. Gdyby zaś nie zwołał sesyi 
w tym czasie, zebranie się Rady państwa po otwar- 
ciu sejmu czeskiego zawisło od tylu okoliczności, 
jakich nikt nie może przewidzieć, przedćwszystkiem 
od barwy sćjmu czeskiego. W kołach niemieckich 
nie wątpią o zwycięstwie rządu przy wyborach 
w kole większych posiadłości; takby. się zdawało, 
skoro rząd się odważył na krok tak śmiały. Jak 
zwycięstwo rządu przy wyborach będzie wielką wy- 
graną; tak klęska równćj doniosłości przegraną. 

Wyjazd nagły hr. Andrassego do: Pesztu świad- 
czy o zmianie położenia rzeczy w Węgrzech. Wie- 
my bardzo dobrze, że hr. Andrassy jeszcze parę 
dni temu był zdecydowany nie pojechać do Pesztu. 
Teraz widocznie Cesarz go wezwał do siebie. Li- 
czą tu bardzo wiele na wpływ hr. Andrassego 
w. Peszcie i spodziewają się po- jego interwencyi 
osobistćj rychłego zakończenia skandalów w sej- 
mie węgierskim, które zwracają teraz na siebie u- 
wagę całego świata. 

Wanderer przeszedł na własność spółki czeskiej ; 
na jej czele stoi Skrejszowsky, właściciel prażskiej 
Politik. Ks. Jerzy Czartoryski zupełnie się usunął 
od kierownictwa i wydawnictwa W anderóra. 

Akta w sprawie pożyczki miasta Krakow a na- 
deszły wczoraj. do Wiednia. Jak słyszę, poseł 
Dr Weigel, który czuwa nad spiesznem załatwie- 
niem tej sprawy, uzyskał tak od ministra skarbu 
jak i- ministra spraw wewnętrznych zapewnienie, że 
rząd z wielką gorliwością zajmie się przeprowa- 
dzeniem sprawy pożyczki 1'/, milionowej i że do- 
łoży starań, aby jeszcze przd świętami mogła się 
dostać do‘ Izby. Rozchodzi się w tej chwili 0 n- 
poważnienie N. Pana, poczem minister skarbu 
wniesie: przedłożenie rządowe w zbie. Upoważnie- 
nie Cesarskie: zapewne temi dniami już nadejdzie. 
> 


Peszt 16 marca. 
(W) Niepodobna zdać dokładnie sprawy z tutej- 


szego przesilenia parlamentarnego ; trzebaby bowiem. 


opisywać sceny bez końca, niesmaczne, jakie za- 
chodzą w parlamencie, a które mimo jednostajno- 
ści swojej, wprowadzają coraz inne okoliczności 
wpływające na całość sytuącyi. Zaznaczę więc tylko 


kierunki przważające w tej chwili, o których wszak- 


że powiedzieć nie można , czy się nie zmienią przed 
końcem przesilenia i czy wyprowadzą sejm na szer- 
szą drogą z zaułku parlamentarnego. i 

Trzy dni temu, kompromis między stronnictwa- 
mi zdawał się być łatwy. Nietylko lewica lecz i 
skrajna lewica jak w ogóle kraj cały uznają po- 
trzebę dopełnienia ustawy wyborczej z r. 1848, 
bliższego określenia kwalifikacyj wyborczych, jakie 
ona naznacza, i zaprowadzenia stałych: list wybor- 
czych. Taka była myśl przewodnia nowelli przyję- 


tej przez większość w dyskusyi ogólnej. Szłoby więc 


tylko o porozumienie się co do wykonania myśli, 
w czem znowu nie ma różnie zasadniczych, bo rząd 
i większość zaręczają, z szczerością niewątpliwą, 
że nikogo nie chcą pozbawić kwalifikacyj wybor- 
czych, komu te z prawa należą, wyroki zaś osta- 
teczne pod względem list stałych zależeć, mają po- 
dług projektu nie od rządu lecz od: niezależnego 
sądu królewskiego. Stanowczo przeciwną jest opo- 


zycya przedłużeniu mandatów poselskich na lat 


gdzie przez najznakomitszych artystów bywa gry- 
waną. Maluje ona dwa rodzaje miłości: miłość wy- 
stępną i miłość czystą, oraz przeszkody jakie pierwsza 
stawia drugiej. Owe więzy istniały zawsze i istnieć 
będą dla ludzi, ilekroć zmysły” z uczuciem wystą- 
pią do' walki, ilekroć względy, w które miesza się 
egzaltacya honoru, nakazywać będa milczenie gło- 
sowi Serca. 

Zanim rozwiniemy krótką treść sztuki zapoznaj- 
my się wprzód z jej autorem. 

Scribe zajmować będzie pierwszorzędne miejsce 
w rocznikach teatru XIX wieku, równie dla swój 
popularności, jakiej używał nietylko we Francyi 
lecz "na scenach europejskich a nawet' amerykań- 
skich, gdzie utwory jego .tłomaczone lub naslado- 
wane, jednały sobie oklaski jak z powodu zadzi- 
wiającćj płodności; pozostawił bowiem nie mniej 
jak 350 sztuk scenicznych. Wielka część z nich 
była pracą składaną, do którćj: wielu należało au- 
torów. Lecz w owych zaślubinach ducha zawsze 
i zwykle zajmował on“ twórcze kierownictwo. - Na 
utwerach powstających z: współudziału dwóch lub 
nawet trzech autorów wyciskał Scribe właściwe 
swe piętno, łatwe: do rozeznania, a które ginie ile- 
kroć ci sami współpracownicy tworzyli sami bez 
niego. Scribe z nadzwyczajnym taktem umiał wy- 
najdywać przedmioty, a nikt więcćj nad niego nie 
okazał zręczności w układaniu planów, w zawię- 
zywaniu akcyi, wikłaniu jéj, plątaniun z podziwu 
godną łatwością wynalazku i rozwiężywaniu pro- 
stemi a nieprzewidzianem środkami. Niektóre z je- 
go utworów nabrały wagi jedynie przez materyalne 
wykonanie, gdyż przedmiot ich jest tak wątły, iż 
mówią, że je. budował na ostrzu igły.. Dialogi 
jego są pełne delikatności i wdzięku, mnóstwo w nich 
uderzających zwrotów i jędrnych wyrażeń, a choć 
czasem są pożyczone, zawsze jednak zręcznie za- 
stósowane. Ma on więcćj dowcipu, niż humoru, 
a brak elegancyi, jaki mu zarzucano, zaciera się 
w ruchu przedstawienia. Sztuki, które sam jeden 
pisał jak: Szklanka wody, Bertrand i Ra- 
ton, Camaradrie, Więzy, oraz komedya 
Adrienne Lecouveur z współpracownictwem 
p. Lógouvć najwięcćj obiegły scen i dochowały ca- 
łą swą świeżość, inne bardzo również ładne, które 
za pojawieniem się swójem na scenie wydawały się 
różowe, świeże, zalotne, dziś już mają podobieństwo 
do kwiatów zwiędłego bukietu. Komedye Seribego 
nie są właściwie tem, co nazywają wyższą komedyą, 
lecz są to piewszorzędne obrazy rodzajowe, bardzo 


miłe, bardzo zabawne, malowane z natchnieniem, 
z werwą i wykwintną trafnością. 

Wracamy do treści: Młody Emeryk d'Albret 
pozostawszy pò Śmierci swych rodziców sierotą, 
wychował się w domu wuja swego bogatego kupca 
w Bordeaux p. Olerambeau wraz z córką tegoż 
Aliną o lat kilka od niego młodszą. Rodzinna sym- 
patya sprzęgła serca obojga dzieci, ale Emeryk 
pragnąc nie być ciężarem wujowi i uczuwszy w s0- 
bie talent do muzyki, wyrwał się -do Paryża, gdzie 
po latach kilku dobija się usilną pracą sławy kom= 
pozytora. Dopomogła mu do tego młoda i piękna 
Ludwika, żona podeszłego kontradmirała hr. de 
Saint-Góran, często onieobecnego z powodu swych 
długich. morskich podróży, która ujrzawszy pewne- 
go wieczora w jednym z «salonów przedmieścia 
Saint-Germain pięknego, pełnego melancholii mło- 
dzieńca, usiadła. przy nim i zbadawszy jego troski, 
skinęła na. jednego z pośród grona. otaczających ją 
wielbicieli. Był: to minister spraw wewnętrznych. 
„Panie! rzekła doń, mówiłeś mi właśnie o chęci 
zobowiązania, mnie, podam ci* do -tego sposo- 
bność. Oto młody kompozytor, którego nieznasz, 
lecz który: mnie jest znajomy; polecam go Panu.“ 
Odtąd zabłysła KEmerykowi gwiazda powodzeń, sła- 
wa, dostatki, poważanie w wielkim świecie Paryża 
spłynęły nawałem na niego, a zarazem w sercu 
jego odezwała się wdzięczność, a tuż za nią od- 
wzajemniona miłość dla Ludwiki, Tu zadzierzga się 
węzeł owych więzów, które się stały późnićj dłu- 
gim pasmem dalszych jego kłopotów. Przyjaciel 
jego Hektor Ballandard zawiadamia go, że p. Clé- 
rambeau, ktorego jest adwokatem, przybywa z Alina 
do Paryża, i że dla nich zamówił mieszkanie w tym- 
samym hotelu. Zaledwie to wyrzekł, otwierają się 
drzwi i wchodzą oczekiwani goście. Alina nie może 
ukryć uczucia, jaki w niej zbudził widok Emeryka, 
na którym również piękność kuzynki silne wywarła 
wrażenie. P. Clérambeau człowiek praktyczny, wy- 
pomina Emerykowi że go porzucił i obrał zawód, 
który w jego oczach żadnćj nie ma przyszłości, 
a zarazem dowiedziawszy się od Ballandara, że 
Emeryk żyje w wielkim świecie, który poczytuje 
za pełen zepsucia, lęk się o niego. Po wyjściu 
p. Clerambeau z Aliną od Emeryka, wchodzi hr. 
de Saint-Góran, chrzestny ojciec Aliny, a mąż u- 
bóstwionćj przez Emeryka Ludwiki i proponuje mu 
rękę Aliny, biorąc na siebie przyzwolenie ojca. 
Emeryk uszczęśliwiony przyrzeczeniem; wacha się 
nieco i wyznaje wreszcię odgadującemu powód tego 


wachania panu de Saint-Góran, że się kocha w mẹ- 
żątce. P. de Saint-Gćran' wymagą na nim słowo, 
że węzeł ten zerwie i rzeczywiście chce to uczynić, 
lecz mu brak odwagi. Ludwika, gdy jćj Emeryk 
napomknął, że ją po raz ostatni widzi, oburzona 
gorzkie czyni mu wyrzuty: „Zostaw mi czas i: siłę 
zerwanią fatalnego węzła, który mi również cięży 
jak tobie; sto razy chciałam go zerwać i wyrzuca- 
łam sobie... i drżałam, aby się to nie stało. Dziś 
twój postępek doda mi odwagi, którój mi serce 
odmawiało. Pomoc ta jakkolwiek okrutna, od cie- 
bie pochodzi i dziękuję ci za nią... Może więcćj 
jeszcze jest dumy w mem sercu niż miłości, może 
łacnićj zniosłabym utratę ciebie niź opuszczenie. 
Teraz, kiedy cię widzę nie takim, jakim mi ciebie 
wyobrażnia, przedstawiała, lecz takim jak jesteś, 
zapytuję serca mego i zdaje mi się, że mogę: cię 
nie kochać a nawet... (z namiętnością) nie, nie 
jestem taką, jak ty, nie chcę cię łudzić, kocham 
cię, kocham cię zawsze“. ; 
Ludwika dowiedziawszy się od swego męża, że 
Emeryk ma zaślubić-Alinę, zakazuje mu żenić się 
z nią. Zakaz ten byłby bezskutecznym, lecż w chwili, 
kiedy zeszli się w mieszkaniu p. Clerambeau za- 
proszeni świadkowie dla podpisania intercyzy ślu- 
bnćj, Bollandard wręcza mu list od Ludwiki, w któ- 
rym mu taż donosi, że p. de Saint-Góran dowie- 
dział się o wszystkiem, i że będąc zmuszoną bez- 
zwłocznie uciekać z domu, w jego mieszkaniu nań 
czeka. Wtedy przemówił honor do serca . Eme- 
ryk, czuje, że nie może opuścić kobiety, która 
wszystko dlań poświęciła, zrzeka się więc własne- 
go szczęścia i postanawia razem z nią uciekać. 
Tymczasem okazało się, że p. de Sąint-Góran do- 
stał w ręce bezczelny. list do swćj żony od pana de 
Langeac, na którego natarczywość sama się przed 
nim żaliła i wyzwawszy na pojedynek, ranił go. 
Gdy się to stało, wraca do Emeryka, u którego się 
jego żona znajdowała, aby ślub jego przyspieszyć: 
P. Clerambean przybywa z nim razem i wchodzące, 
dostrzega kobiete, chroniącą się do przyległego po- 
koju. Udziela on podejrzenia swego o niewierności 
Emeryka dla Aliny panu de Saint-Góran. Oba chcą 
rzecz naocznie sprawdzić, lecz Emeryk opiera się 
temu. Wreszcie gdy już innćj nie było rady, wpu- 
szcza pana Clerambeau, który ujrzawszy Ludwikę, 
wyprowadza ją, zachowując tajemnicę przed mężem. 
Ludwika nalega na niego, aby zerwał małżeństwo 
Emeryka z. Aliną, lecz usłyszawszy słowa Emeryka, 
że ją nienawidzi, daje pisemne zrzeczenie się, po- 
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[Ale któż zdoła zaręczyć, jakie mogą nastąpić 
ty wśród wzburzonych posiedzeń? kto moż 


Bióro zleceń A. P. Świerczewskiego i Sp. przy ulic: 
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Monachium i Norymberdze p. Rudolf Mosse — 


pięć. Ten wszakże projekt rządowy nie będąc do- 
tąd wniesiony na pelne posiedzenie, mało ma wi- 
doków załatwienia na obechej sesyi, jeśli przesi- 
lenie potrwa dłużej. Zdawało się więc, że porozu- 
mienie pomiędzy obu stronami Izby jest jeszcze 
możliwe, i odbywały się nawet w tym duchu nara- 
dy między deputowanymi ze stron obu. - > 
Tak było trzy dni temu. Dziś o porozumienia 
nie ma mowy, ponieważ porozumienie „byłoby: ab- 


(dykacyą z zasadniczego punktu, przyznaniem, że” 
większosć musi się poddać zachceniom mniejszości.“ 
Dziś idzie o utrzymanie zasady parlamentaryzmu, 


a przez wytrwałość spokojną w dyskusyach, wywoła- 
nych przez lewicę, niech się kraj przekona, która 
strona szanuje system reprezentacyjny i wolność 
słowa, a która nie dopuszcza do uchwały ustaw 
niezbędnych dla. dobra kraju, jak organizacya sto: 
licy, koleje, poprawa kanału Franciszka i t, d. Ta- 
kie jest dziś zapatrywanie większości, taka ta- 
ktyka rządowa w zasadzie. Byłby to także 1 

pliwie sposób wyjścia z przesilenia, tem bardzię 
że tylko 34 dni przegradza od zamknięcia 


o 


czyć, że cała prawica okaże się wytrwałą 
kojną? oba te zaś: warunki: są niezbędne 
wiedzenia się taktyki. Wzmianka zrobiona pr l 
Lonyaya, że prosić będzie Izby, aby zjpowodu nadzwy 
czajnych okoliczności przyjęła ryczałtem proje - 


| ganizacyi stolicy, tak jak on wyjdzie z redakoyi 


misyi centralnej, ta jedna wzmianka wyst 
do odnowienia całej zaciekłości stronnictw, : Po 
jaśnieniu, że prezes gabinetu proponuje przyjęci 
ryczałtem, lecz: jednogłośnie, intermezzo :to wyszło 
całkowicie na korzyść rządu, skupiło Į tóŻ 
wszakże może zaręczyć, że każde -intermezo tą 
się zakończy? Kto może zaręczyć, że dobro 
i poszanowanie parlamentaryzmu będzie za 
stronie rządu? .kto może zaręczyć, skoro rząd 
szcze kołysze się. nadzieją, że przez zręczność 
miejętne skorzystanie z chwili, uda się: 
nowellę i ustawę o pięcioletnich mandata 
się zaś taki plan nie powiedzie, zwycięsti | 
ne będzie po stronie opozycyi. Oto dzisiejszy 
kwestyi. EE 
` Onegdaj odbyło się posiedzenie stronnictwa dea- 
kistów, założonego w celu wyborów do przyszłego 
sejmu. Zjazd był nieliczny, lecz świetny. Kilkaset 
osób, którę wzięły udział w naradach, mogłyby się 
istotnie kusić o reprezentowanie bogactwa, intelli- 
gencyi i moralnego znaczenia Węgier. Zajścia p 
lamentarne były także przedmiotem rozbioru, a 
chociaż zapału dla. sprawy rządowej zjazd ten nie 
rozniesie po kraju, trudno wszakże zaprzeczyć, że 
jak zjazd d. 10 b. m. dodał moralnej siły lewicy, 
tak zjazd d. 14go-dodał siły rządowi. Stronnictwo 
Deaka stoi zwarte przy rządzie w zajściu obecne 
a oba stronnictwa mogą się słusznie nazywać po- 
pieranemi przez opinię publiczną. Wyjścia z kolizyi 
nie ułatwia to wszakże ani też nie, przesądza o jej 
rezultacie. Na zjeździe wybrano dwa komitety dla 
sprawy wyborów: jeden kierujący, drugi dla pras; 
i korespondencyi. Komitet kićrujący wybrany z 22 
członków, uzupełnił się następnie do 50. 
Konferencya deakistowska wyprawiła umyślną de= 
putacyę dla powitania chorego Deaka. Deputacya 
udała się wczoraj, w 24ią rocznicę sankcyonowa- 
nia konstytucyjnych ustaw Węgier, do przywódz. 
Przewodniczył jej były minister spraw wewnętrzny. 
p. Rajner, a odpowiedź Deaka jest najważnie 
wypadkiem dziennym pomimo kryzys 
tąrnej i chociaż o tej ostatniej ani słowem 
wspomniał. „mędrzec narodu.“ . Odpowiedź ta za- 


czóm następują, zaręczyny, na których przyspiesze- 
nie nalega p. de Saint-Góran, całkiem nieświadomy 
roli, jaką żona jego w całej téj sprawie odegrała. | 
Tym sposobem więzy krępujące Kmeryka zerwane 
zostały. ; 
Z toku rzeczy widzieć można, że są w rozw 
zania pewne nieprawdopodobieństwa, a mianowie 


: 


prócz.mężowi i Alinie, ale wielkie zalety téj ko 
medyi pòd względem zmotania intrygi i mnóstwa 
niespodzianek, pod względem piękności dykcyi i do- 
wcipnych zwrótów, zacierają małe owe skazy, któ 
re zresztą autor starał się usprawiedliwić. 
Przedstawienie było równie świetne dla oka jak 
dla ucha. W pierwszym akcie wyobrażała pokój 
Emeryka świeża, piękna dekoracya; i w innych ró- 
wnież, aktach ozdobna uderzała wystawa. Gra by- 
ła ściśle jednolita i w. głównych rolach każdy z ar- 


tystów, odpowiednią część swą dorzucał na szalę f 


powodzenia sztuki, co nietrudnem "było, gdyż w 
stępowała prawdziwa elita sceny naszćj. Benefic 
antkę p. Baumanównę powitano przy pierwszy 
występie na scenę rzęsistemi oklaskami, które d 
tyczyły; jéj chwalebnej usiłności coraz dalszego po 
suwania się na drodze postępu, a odnosić się mo- 
gły również jako zaliczka do powodzenia w rol 
Aliny. P. Hoffmanowa wyborną ogólnie grą, w roli 
Ludwiki, a mianowicie mistrzowsko oddanemi ustę- 
pami w scenach z Emerykiem w akcie 3cim 1 4tym, 
dosięgała owych szezytów, do jakich gra jéj tak. 
często dochodzi. O p. Rychterze, który oddał rolę 
Clórambeau, jak gdyby był nie jego przedstawicie- 
lem lecz nim samym, mówić nie będziemy, wia- 
domo bowiem, że. ten znakomity artysta potrafi 
z każdćj roli prawdziwy typ stworzyć. P. Benda - 
odznaczał się w roli p. Saint-Góran właściwą dy- 
stynkcyą a nadto wybornem pojęciem roli, co ró- 
wnież stosuje się do p. Ładnowskiego. Rola Ballan- 
dara była: dla p. Fiszera wdzięcznem polem de roz- 
winięcia talentu. — W ciągu tygodnia powtórzono 
prócz tego dwa wielkie dzieła: Beatrica Cenci 
Słowackiego we czwartek, a wczoraj Konfederatów 
Barskich Mickiewicza, na które, pomimo że dramat 
ten siódmy raz był grany, bardzo liczną zgroma- 
dziła się publicznośc. 


owo ukrycie się tajemnicy. wszystkim wiadomćj, Aj 


wiera rzeczywiście złote nauki stanu dla patryo- 
-~ tów i polityków, a w rezultacie zachęca do wytrwa- 
_. tości i wysileń, aby „znowu skupić większość do 
:- nowej. kampanii parlamentarnej.“ REY 
« Drugim wypadkiem jest przyjazd hr. Andrasse- 
= go. Nikt ze znających ministra spraw. zagranicznych 
nie posądza go o chęć mięszania się w zajścia tu- 
tejsze, a tem mniej o chęć powrotu do Pesztu. Hr 
-Andrassy należy do tych ludzi stanu, którzy kroku 
` niepotrzebnego nie robią nigdy, a raz zrobionego 
nie cofają. Przyjazd jego do Pesztu jest wynikiem, 
jak was mogę zapewnić, jego obecnych funkcyj. 
Niemniej jest ciekawem, jakie byłyby jego rady w 
sprawach węgierskich, gdyby był o nie wezwany 
przez króla, jako dawny prezes gabinetu i dzisiej- 
"szy wspólny minister spraw zagranicznych. ` Zape- 
wniają, że zapatrywania jego na kryzys tutejszą 
nie są wcale optymistyczne. 
Dziennik serbski Zastawa (organ Mileticza) pro- 
ponuje zjazd przedwyborczy Serbów podczas świąt 
-_ Wielkiejnocy do N. Bec zkereku. Na zjazd ten chcia- 
 daby Zastawa przyciągnąć i Serbów kroackich z 
komitatu Syrmijskiego, rzekomo z powodu spraw 
wspólnych między Węgrami a Kroacyą. Í 
_ Reform zapewnia, że biskupi węgierscy odbyli 
_ wczoraj konferencyę : u Prymasa, na której” prze- 
=  ważyło zdanie zachowania się biernego wobec przy- 
~ złych wyborów. | 


Poznań 15 marca. 


‘Na całej linii, liberalnego i inspirowanego dzien- 
.  nikarstwa stoją na porządku dziennym. obecnej 
_ ehwili zaczepki przeciw Arcybiskupowi naszemu, 
_ to o godność prymasowską, to o działanie nie- 
przyjazne przeciw Rosyi, jako państwu zaprzyja- 
źmionemu z Prusami, przez utrzymywanie stosun- 
ków między kościołem w Polsce a Rzymem itd. 
itd. Sadzą się te nędzne publikacye w chęci pod- 


' 0 jakiego landrata lub regierungsrata, jakby bro- 
~ nią podobną stanowisko biskupie wstrząśniętem 
_... być mogło; a wszystko to opiera się niby na pa- 
_ pierach zabranych u prałata Koźmiana, a więc 
-~ papierach X. Koźmiana a nie Arcybiskupa. Wysi- 
_ lenia te prasy niemieckiej tylko pogardę wywołać 
a 
Z dzienników niemieckich dowiadujemy. się, że 
X. prałat Koźmian wytacza proces o oszczerstwo 
< pół- oficyalnej Nordd. allg. Ztg. Kroku tego po- 
/ chwalić. nie możemy, bo zdaniem naszem tylko 
< nieprzychylne wpływy ku temu skłonić go mogły. 
„Wobec bowiem wszystkich ludzi rozsądnych i jā- 
_Sno rzeczy widzących, aż nadto jest wyraźnem, że 
~. Potok oszczerstw pół-oficyalnej prasy był tylko 
._. wstępem torującym drogę mniemanemu zamachowi, 
~ dalej rewizyi papierów, ostatecznie zamknięciu in- 
_ stytutu edukacyjnego, przez niego dyrygowanego; 
- obecnie zaś kontynuacya .tych oszczerstw. ma na 
celu jedynie zakrycie cofania się z tej nierycer- 
„skiej kampanii. Godzi się i należy nawet słabsze- 
_. mu, i to wobec najpotężniejszych, podnieść rzu- 
' cong rękawicę, ale o tyle tylko, o ile się to dzieje 
na uczciwem polu. i ; 5 
A czyż jest uczciwem pole walki wobec trady- 
~ €y) Baerensprungów, Niederstaeterów, Postów, wo- 
: „bec wydawania zabranych korespondencyj nędznym 
< pismakom nędznych pism niemieckich, wobec fak- 
_ tu, że najpotężniejszy i najpierwszy dostojnik pań- 
stwa nie zawahał się cytatami zabranych listów, 
które mógł tylko sędzia śledczy być uprawnionym 
/ «widzieć, a więc z pogwałceniem tajemnicy listów, 
` dalej z przemilczeniem adresów, skoro listy cyto- 
wane nie były pisane do X. Koźmiana, kuć broń 


polityczną dla chwilowej potrzeby? Wobec takiej 


_ bezwzględności w wyborze środków i sposobów, 
 czemże być może apelacya do sądów? W r. 1865 
_ słyszeliśmy z ust usuniętego dziś ministra wyznań 
" Miiklera, głoszonego obecnie, co najmniej, za sła- 
begò. wobec katolików i Polaków, i to wobecności 
żyjąćego tu świadka, wysokie stanowisko zajmują- 
. Cego, następny sąd o X. Koźmianie: „Wiemy, że 
_ jest nieprzyjacielem spisków, stanowczym nieprzy- 
Jacielem wszelkich rewolucyjnych zasad i środków, 
_ niemniej ze stanowiska naszego uważamy go wła- 
śnie za najniebezpieczniejszego, jako. dążącego le- 
galnemi środkami do osiągnięcia nie- 
legalnych celów.“ 
Słowa te głęboko utkwiły w pamięci naszej, ma- 
_lując, dobitnie nie już trudność ale niemożność 
wszelkiej uczciwej. pracy polskiej i niemożność 
obrony wobec rządu, a obliczywszy. się z chwilą 
1 położeniem, czyż w epoce, gdzie siła daje roz- 
grzeszenie użycia wszelkiego rodzaju środków, bez 
` „względu na ich naturę; może być stósowną apela- 
_ cya do sprawiedliwości oficyalnej, dla, wskazanego 
~ naprzód, jako najniebezpieczniejszego prze- 
o ciwnika. l Ya 
-Namiestnik mianował Gustawa Lettnera, ka- 
pitana c. k. armii, geometrą cywilnym z siedzibą 
we- Lwowie. z 


man 


Wiedeń 17 marca. Na posiedzeniu (26) Iz- 

by deputowanych, które się odbyło w piątek, głó- 

` wnym przedmiotem obrad było przedłożenie rzą- 
dowe o kredycie 500,000 zł. na polepszenie .bytu 


materyalnego duchowieństwa katolickiego niższych | 


stopni. Sprawodawcą był. Dr Benesch. Przed kil- 
_ ku dniami podaliśmy w streszczeniu odnośne spra- 

wozdanie wraz z wnioskami komisji. Izba przyję- 
„la całe to sprawozdanie bez zmiany w drugim i 
~ trzecim odczycie. Podczas rozpraw nad tym przed- 
„„ miotem zabierali głos tylko. ks. Greuter, dep. 

=~ Mayrhofer i minister wyznań i oświecenia Stre- 
wę may r. | 

Prócz tego wybrani zostali do wydziału mające- 

go zdać sprawę o ustawie o konskrypcyi koni, de- 

putowani: Hr. Dubsky, hr. Kalnocky, Lax, Miiller, 

Neuman, Schaupp, Schiirer, Seidl, hr. Thurn, Toma- 

nek, Hoppen i Rylski; do wydziału zaś, które- 

mu poruczono przedłożenie o zmianie ustawy i o- 

bronie krajowej, wybrani: Dr Demmel, Dr Figuly, 

Dr Giskra, Dr Gross, Jessernigg, Pauer, Seidl, 

Tinti, Vidulich, Waldert, Dr Rechbauex i Kirch- 

" majer. 
_. Ustawę o władzy dyscyplinarnej nad adwokata- 
mi i koncypientami adwokackimi przyjęto w dru- 
gim i trzecim odczycie. Ustawę o udzieleniu po- 
sad wysłużonym podoficerom załatwiono ostate- 
cznie, zgodziwszy się na zmianę, jaką uchwaliła 
Izba wyższa. 

— W wydziale konstytucyjnym Izby depu- 
towanych obradowano w sobotę przed południem 
dalej nad elaboratem podkomitetu w sprawie gali- 
cyjskiej, szczegółowo zaś nad wnioskami na, prze- 
szłem posiedzeniu uczynionemi oraz nad lit. D, b,c 
wspomnianego elaboratu. 


kopania stanowiska Arcybiskupa, . jakby chodziło. 


Dep. Dr Zyblikiewicz uzasadniał naprzód 
swój wniosek. Sposób wybierania deputowanych do 
Rady państwa powinien być pozostawiony wyłą- 
cznie sejmowi, ustawa zaś wyborcza z konieczno- 
ści winna zostać nienaruszoną. Połączenie ugody 
galicyjskiej z wyborami do Rady państwa nie jest 
dostatecznie uzasadnionem. Ugoda nie sprowadzi 
zwolnienia związkn państwowego, ponieważ egze- 
kutywa pozostanie ta sama. Załatwiwszy art. 1 re- 
zolucyi, załatwi się także reformę wyborczą, w któ- 
rej według uchwały D, a, 'delegacya galicyjska u- 
działu nie weźmie. A 

Dep. bar. Tinti: Rezolucya galicyjska ma naj- 
pierw za zadanie uczynić ustawodawstwo * krajowe 
niezawisłem co do jego zakresu działania; musi to 
być zastosowanem i do innych krajów. Sposób po- 
wołania deputowanych galicyjskich do współudzia- 


|łu w sprawach państwa jest ważnem interesem 


państwa. Mowca wnosi: . „Teraźniejszy sposób wy- 
borów do Rady państwa przez sejm galicyjski, u- 
trzymanym zostanie nawet wrazie reformy wybor- 
czej w innych królestwach i krajach dopóty, do- 
póki nie zostanie zmienionym na wniosek sejmu 
galicyjskiego przez ustawę państwową, nie naru- 
szając przysługującego z mocy konstytucyi Cesa- 
rzowi prawa rozpisania wyboru do Rady państwa 
z Galicyi także bezpośrednio.* 

Dep. Dr Grocholski zwraca uwagę, że sejm 
nigdy nie uznał, aby Rada państwa mogła reformę 
wyborczą sama uchwalać; sejm rości sobie tylko 
prawo dowolnej zmiany grup. Dep. Tinti daje sej- 
mowi tylko to, -co już sejm posiada. 

„Dep. Gross wątpi, czy reforma wyborcza w o= 

góle według okoliczności przyjdzie przed Radę pań- 
stwa. ; 
„ Dep. bar. Tinti wychodzi z zasady, że tylko 
reprezentacya państwa orzekać może o swoim skła- 
dzie. Wyjątek może tylko: zrobić co do Galicyi. To 
także wyraża wniosek Rechbauera. 
„ Dep. Tomaszezuk jest zdania, że art. 1 re- 
zolucyi toruje drogę federalizmowi, ponieważ sejm 
będzie przez to samodzielny wywierał wpływ na 
związek prawnopolityczny. Niebezpieczeństwo to wi- 
dzi we wszystkich wnioskach, dla tego przeciw wszy- 
stkim będzie głosował. ` | 

Po dłuższej dyskusyi co do formalnego trakto- 
wania zabrał głos dep. Dr Herbst: Uchwała 
wczorajsza mie zostawia nic do życzenia; - gdyby 
tylko był wniosek Giskry, natenczas głosowanie 
nad. lit. b. nie natrafiłoby na trudności: lecz Dr 
Rechbaur uczynił odmienny nieco wniosek, który 
sięga już do lit. c., dla tego uzasadnioną była ko- 
nieczność i uchwała, aby bi c równocześnie wziąć 
pod obrady. Podkomitet zostawił kwestyę co do 
łączenia tych dwóch spraw otwartą, aby wszyst- 
kim członkom wydziału dać wolność zupęłną; u- 
czynił to także z tego powodu, albowiem rząd już 
w podkomitecie oświadczył to samo co na osta- 
tniem posiedzeniu. Podkomitet przeto każdemu 
członkowi musiał pozostawić, jakie chce przywięzy- 
wać znaczenie do tego oświadczenia. Oświadczenie 
rządu głównie na tem się zasadza, iż rząd nie chce 
przystać na: wspólne traktowahie reformy wybor- 
czej z kwestyą galicyjską. Ubolewam: nad tem 


|oświadczeniem; my zaś winniśmy przestać na 


stanowisku adresu, który zawiera, jasny ustęp, że 
wyswobodzenie Rady państwa: z pod sejmów. uła- 
twi porozumienie. w sprawie galicyjskiej i obiedwie 
kwestye równocześnie załatwione zostaną. Pewnem 
przeto jest, że bez równóczeszego traktowania u- 
trudnionym będzie cel, jaki sobie rząd wytknął, 
gdyż wielu nie będzie głosowało: za osłabieniem 
władzy centralnej, jakie zawiera ugoda galicyjska 
w sobie, jeżli równocześnie przez wyswobodzenie 
władzy centralnej z pod przewagi sejmów nie otrzy- 
ma się zamierzonej siły i ponieważ osiągnięcie wię- 
kszości za ugodą galicyjską stanie się bardzo wąt- 
pliwem. Rząd w obronie swego zapatrywania przy- 
toczył tylko, że trakowanie każdej «sprawy z oso- 
bna uzasadnione jest w jego programie, co jednak 
nie jest koniecznym dowodem. ... ; 

Być: więc. może, że łączne tych spraw trakowa- 
nie utrudni stanowisko rządu i można się obawiać 
wziąść odpowiedzialności za to na siebie, chociaż 
się nie zna. powodów rządu. 

Wniosek Giskry jest więc najwięcej uzasadnio- 
nym,: lecz od ostatniego posiedzenia sytuacya zńa- 
cznie się zmieniła. > Mianowicie. sejm :czegki ;został 
rozwiązanym, a tem samem rozstrzygnięcie tej 
sprawy w Izbie pójdziew odwłokę:*Jak więc przed= 
tem podkomitet względem wydziału, tak teraz wy- 
dział względem Izby może kwestyę łączności po- 
zostawić otwartą. "Wydział może: to tem więcej 
zrobić, ponieważ rząd dwukrotnie oświadczył, że 
mu refórma wyborcza leży na sercu i że w swoim 
czasie wniesie odnośne przedłożenie w Izbie; jeśli 


(przeto żywimy zaufanie w spełnieniu tej obietnicy 


rządu, to możemy zadowolić się wnioskami pod- 
komitetu, ponieważ nie zaraz rozstrzygnięte zosta- 
ną w Izbie, a w swoim czasie wolno będzie Izbie 
w myśl adresu obiedwie sprawy równocześnie tra- 
ktować. Tak jak podkomitet przedłożył wydziałowi 
tę sprawę jako res integra, nie uprzedzając bynaj- 
mniej uchwały wydziału 'co do łączności, tak sa- 


.|mo może wydział wnieść tę kwestyę do Izby jako 


otwartą i usprawićdliwić krok ten nadzieją, że rząd 
dotrzymując obietnicy przedłoży zebrać się mają- 
cej Radzie państwa projekt ustawy wyborczej; wy- 
dział atoli nie weźmie -odpowiędzialności na siebie, 
że sprawił rządowi nieuzasadniony kłopot. 

Dep. Dr Giskra: Trudności, jakie się nasunęły 
w podkomitecie, przeniesioneby zostały do Izby. 
Jego zdaniem ugoda galicyjska powinna natych- 
miast otrzymać sankcyę, nastąpić tylko winna 
vacantia legis. Skoro jednak sejm czeski został 
rozwiązany, rzecz się zmieniła. Przed świętami u- 
goda nie dostanie się do Izby, a i po świętach nie 
będzie można zaraz zwołać Rady państwa, bo sejm 
czeski będzie musiał załatwić administracyę krajo- 
wą i budżet; ponieważ więc spodziewać się można, 
iż Rada państwa zbierze się dopiero w kohcu maja, 
nastąpi tedy pauza, którój rząd może użyć do przy- 
gotowania reformy wyborczćj. Nie byłoby także do- 
brze załatwiać tćj sprawy bez reprezentantów z 
Czech. ; 

"Dep. Dr. Rechbauer przemawiał w tym sa- 
mym duchu, że teraz załatwić trzeba tylko kon- 
cesye materyalne, rozprawy o reformie wyborczój 
i o innych wnioskach należy odroczyć. 

Minister spraw wewnętrznych bar. Lasser: Co 
się tyczy punktu 1go rezolucyi galicyjskićj o wy- 
syłaniu deputowanych z Galicyi do Rady państwa, 
rząd zajmuje stanowisko takie, iż pod tym wzglę- 
dem uchwała merytoryczna nie może pierwćj za- 
paść, dopóki kwestya wyborów bezpośrednich w 
innych krajach nie zostanie w Radzie państwa for- 
malnie załatwioną. Punkt 1 dwojakie ma znacze- 
nie: Najprzód jest wyjątkiem z $ 7 ust. 3 ustawy 
zasadniczćj o reprezentacyi państwa, według któ- 
rego zmiany w grupach przeprowadza ustawodaw- 
stwo państwowe na wniosek sejmu. Powtóre ma to 
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znaczenie, że jeśli ewentualnie zaprowadzone zo- 
staną w innych krajach wybory bezpośrednie, prze- 
pis ten prawny nie będzie zastosowanym w Gali- 
cyi. Jest to drugi wyjątek, na który w tej chwili 
żadną miarą zgodzić się nie można, gdyż nie mo- 
żna ustanawiać wyjątku dla Galicyi, dopóki nie ma 
reguły dla innych krajów. Co się jednak tyczy wy- 
jątku z $ 7, to rząd musi się przeciw temu oświad- 
czyć, ponieważ wypowiedziano w tym ustępie za- 
sadę, że obesłanie Rady państwa jest rzeczą usta- 
wodawstwa państwowego, zasadą, która jest klu- 
czem do całćj reformy wyborczćj, i bardzoby źle 
postąpiono osłabiając tę zasadę przez wyjątek dla 
Galicyi. Oo do innych dotychczas uchwalonych kon- 
cesyj nie ma potrzeby łączenia. Rząd dla tego ży- 
czy. sobie, aby tylko co do punktu 1 rezolucyi 
nastąpiło wniesione przez podkomitet zawieszenie, 
co do innych może uchwała zapaść w wydziale. 
Względem wniosków materyalnych Dra Rechbauera, 
Dra Giskry, Dra Zyblikiewicza oświadcza minister, 
że nie uważa w téj chwili. za potrzebne rozwijać 
stanowiska rządu. 

Lit, c. elaboratu podkomitetu została następnie 

przyjętą 15 głosami przeciw 12. Do ostatnich na- 
leżą Polacy. 
' Litera ta brzmi: „Co do pierwszego ustępu re- 
zolucyi galicyjskiej postanowiono, ze względu na 
związek tej sprawy z przeprowadzeniem reformy 
wyborczej, wziąć go pod obrady dopiero w czasie 
obrad nad tą ostatnią kwestyą.* 

Następnie obradowano nad wnioskiem dep. Dra 
Weebera, który wyjaśniwszy szczegółowe inte- 
resa Biały i innych gmin, wniósł, żeby uchwały 
zapadłe co do rezolucyi gaficyjskiej nie zostały za- 
stosowane do księstw Oświęcimia i Zatora. 

Dep. Dr. Zyblikiewicz zdziwiony jest podo- 
bnym wnioskiem i odwołuje się do petycyi sprze- 
ciwiającej się odłączeniu Białej. Od wieków Oświę- 
cim i Zator zrosły się z krajem; tym samym pra- 
wem, jakim Biała żąda odłączenia, mogłyby okrę- 
gi polskie Szlązka żądać przyłączenia do Galicyi. 

Dep. Dr. Grocholski: Oświęcim i Zator były 
częściami Rzęczypospolitej Polskiej; cały Szlązk 
przypadł koronie czeskiej; o Oświęcimiu i Zatorze 
nie było wcale mowy. Do Austryi przyłączono je 
nie jako części Szłązka; przyłączono je potem w 
r. 1815 do Związku niemieckiego, nie można było 
jednak pociągnąć granicy. Deputowany do parla- 
mentu frankfurtskiego nie wszedł do niego. Nową 
podstawą prawnopolityczną jest statut krajowy ga- 
licyjski. Nikt nie może teraz bez zezwolenia sejmu 
zmieniać granic kraju; Rada państwa może tylko 
ustanowić podział polityczny. Połączenie Biały by- 


toby czwartym podziałem Polski. 


: Dep. Dr. Pickert: W pierwszych tygodniach 
sesyi nadeszły protesta przeciw rezolucyi galicyj- 
skiej z okolic Biały; teraz, kiedy obrady nad ugo- 
dą postąpiły naprzód, nadeszły nowe petycye o 
odłączenie. Petycya, o której wspomniał Dr. Zy- 
blikiewicz, póchodzi od jednego duchownego pol- 
skiego. Biała jest na wskróś miastem niemieckiem; 
już dzisiaj kwestya językowa jest uciążliwą. Depu- 
towany. z Biały z powodu języka nie może brać 
udziału w obradach sejmu galicyjskiego. Należy 
złączyć, co z natury do siebie należy. Biała 
i Rielsk są z sobą ściśle złączone interesami. 
Prócz tego istniał między niemi także związek pra- 
wnopolityczny. 

„Dep. Bar. Beess: widzi niekorzyść także dla 
interesów przemysłowych Biały. W Szlązku nie 
ma okręgu czysto polskiego, a miasta nawet na 
wschodzie kraju są niemieckie. j 

. Mówca oświadcza, że głosować będzie za wnio- 
skiem Dra Weebera, ewentualnie zaś wnosi, aby 
w sejmie galicyjskim poczyniono takie kroki i u- 
rządzenia, żeby dla miasta Biały i dla wsi niemie- 
ckich okolicznych zabezpieczono osobną reprezen- 
tacyę powiatową i osobny urząd powiatowy z ję- 
zykiem niemieckim. urzędowym i sądowym, oraz 
język niemiecki jako. wykładowy. í 

Dep. Dr Kuranda uważa to za rzecz natu= 
ralną i za rzecz honoru Niemców wysłychać gło- 
su boleści Biały., Na kongresie wiedeńskim uznano 
księstwa Oświęcimskie; 1: Zatorskie za księstwa nie- 
mieckie, a tego Polacy nie mogą zmazać. 

Minister Dr Unger: Kwestya wydzielenia ja- 


,kiejś części z pewnego kraju nie jest tak łatwą. 


Potrzeba trzech ustaw obu krajów interesowanych 
i ustawy państwowej. Rząd musi się oświadczyć 
stanowczo przeciw odłączeniu księstw w mowie bę- 
dących, gdyż z tytułu przynależności narodowej 
powstałaby istna wędrówka okręgów: Jeżeli przy- 
zwolimy na odłączenie, natenczas inne narodowo- 
ści rościć sobie będą to samo prawo, a toby do- 
prowadziło do rozczłonkowania kraju. 

Wyłączenie Białej ze związku z Galicyą z tytu- 
łu narodowości opierałoby się na przypuszczeniu, 
że przez ugodę poświęcone zostaną interesa po- 
szczególnych narodowości w tym kraju, a tem sa- 
mem interesa państwa, przypuszczenie, pod którem 
nikt ża ugodą nie mógłby głosować. Nie łącząc tej 
sprawy wcale z ugodą galicyjską, można zawsze 
dążyć do połączenia Bielska z Białą, lecz należy 
się na to zapatrywać jako na kwestyę czysto lo- 
kalną i samodzielną. 

Dep. Dr Weeber odpiera wywody poprzednich 
mowców i jest zdania, że odłączenie Białej, jeźli 
teraz do skutku nie przyjdzie, później nie da się 
przeprowadzić. f 
- Dep. Dr Zyblikiewicz uważa za zbyteczne już! 
dzisiaj brać w obronę narodowość niemiecką. W Ga- 


licyi prócz Białej nie ma drugiego miasta niemie- | 


ckiego; Brody zamieszkałe są w większej części 
przez Izraelitów, a deputowani wyznania mojżeszo- 
wego obstawali w sejmie zawsze za narodowością 
polską. ł 

Dep. Dr Pickert: W rzeczywistości wybór do 
sejmu galicyjskiego nie jest wolny. Warunki się 
stawiają dopókąd się da. O odłączenie Białej mo- 
żna się później starać, ale przeprowadzić później 
nie można. Przytoczono nietylko powody narodo- 
we, lecz także gospodarcze. Gdyby chciano skute- 
czną za odłączeniem Białej wnieść petycyę, potrze- 
bowanoby tylko odpisać rezolucyę galicyjską. 

Dep. Dr Giskra jest za wznioskiem Beessa. 
Z Białej jest tylko jedna petycya czynnika upra- 
wnionego, mianowicie repręzentacyi gminnej. Kwe- 
stya języka urzędowego i wykładowego nie została 
jeszcze zupełnie załatwioną przez ustawodawstwo 
krajowe. 

Dep. bar. Beess mniema, że według metody 
Polaków nie potrzeba dowodu; sami przecież po- 
wiedzieli, że nie potrzebują udawadniać swych żą- 
dań rezolucyjnych. y 

Dep. Dr. Rechbauer: Okoliczność ta, że po- 
trzeba: będzie trzech ustaw, aby urzeczywistnić od- 
łączenie Białćj, przeszkadza utworzeniu prejudy- 
katu dla innych krajów, a mianowicie dla Styryi, 
stanowczo bowiem oświadczyć może, że sejm sty- 
ryjski nigdy nie zezwoli na odłączenie części  sło- 
weńskich. Rada państwa nie ma prawa uchwalać 


odłączenia pojedynczych części od kraju koronnego, 
dla niego ta tylko okoliczność jest‘ rozstrzygającą, 


że tutaj bronić należy interesów niemiecko-narodo- 
wych, i że należy dla Białćj 
kojmię. 


Dep. Dr. Grocholski twierdzi, że Rada miej- 
ska w Białćj przekroczyła zakres swego działania, 
podając taką petycyę, gdyż pod względem prawno- 
politycznym, prawowitą reprezentacją Białej jest 
sejm galicyjski i byłoby to wdarciem się w prero- 
gatywy sejmu, gdyby mu chciano przepisywać, że. 
Białej należy dać własną reprezentacyę powiatową 
i język niemiecki, jako urzędowy i wykładowy. Zre- 
sztą mówca oświadcza, że sejm galicyjski nie bę- 
dzie Niemców w Białćj uciskał, ale uwzględni ich 


potrzeby. 


Dep. bar. Beess przyjmuje ostatnie wyrażenie |- 
Dra Grocholskiego z zadowoleniem do wiadomości. 
Nie pojmuje atoli, dlaczego, jeźli sejm galicyjski 
chce uwzględnić potrzeby Białej, nie można przy- 


jąć tego jako warunku ugody galicyjskićj. 


Minister Dr. Unger oświadcza, że powody, ja- 
kie przytoczono za odłączeniem Białćj, wydają mu 
się wątpliwe, mianowicie zaś wątpliwem mu się 
zdaje co podnoszono, że Biała nie może wysłać do 
sejmu reprezentanta władającego językiem polskim. 
Na zasadzie takiego twierdzenia, mogliby Dalma- 
tyńcy, Słoweńcy i inne nieniemieckie narodowości, 
odmówić obesłania Rady państwa. Do odłączenia 
Białćj potrzeba: ustawy potrójnćj.: Rząd. jednak 


sprzeciwić się "musi temu, aby odłączenie Białej 


łączyć z ugodą galicyjską w ten sposób, iżby je 
stawiano jako warunek ugody. Drowi Zyblikiewi- | 
czowi odpowiada minister, że nie chce rozstrzygać, 

czy Biała jest jedynem miastem niemieckiem w Ga- 


licyi. 


Bądź cóbądź, rząd uważa za jedno z ważniej- 
szych swych zadań, bronić także innych w Galicyi 


będących żywiołów i dlatego przemawiał za inartyku- 


lacyą. Weeberowi odpowiada Dr. Unger, że nie 
można się teraz wdawać w rozbiór żądanego od- 
graniczenia terytoryalnego, ponieważ: trzeba by 
pierwćj. różnych zasięgnąć wiadomości itp. Rząd 


uważa za obowiązek starać się o to, aby sejm ga- 
licyjski przy przeprowadzaniu organizacyi politycznój 


uczynił zadość potrzebom Biaej, a jeźliby się to 


nie stało, wówczas rząd będzie w prawie, osobne 


ustanowić organa, któreby to zadanie spełniły. Rząd 


jednakowoż sprzeciwić się musi odłączeniu Białćj 


od Galicyi przy sposobności i na zasadzie ugody 


galicyjskićj. Rozważy jednak, czy ze względuna prze- 
mysłowe i rękodzielnicze stósunki nie dałoby się 


przeprowadzić połączenie Białćj z Bielskiem, a 


gdyby nie, rząd starać się będzie, aby podczas or- 


ganizacyi politycznój uczynióno zadość interesom 


miasta Białej. 


Podczas głosowania odrzucono wniosek dep. Dra 


Weebera, aby ugoda galicyjska nie odnosiła się 
do Oświęcimia i Zatora. : 


Wniosek. dep. bar. Beessa * przyjął wydział. 


w ten sposób, że zgadza się w zasadzie na wzię- 
cie w obronę Białćj, sprawę tę jednak celem 
sformułowania wniosków odsyła do. podkomitetu. 


Królestwo Polskie. 


Niesprawiedliwe załatwienie sprawy włościańskićj 
na Litwie jest dotychczas powodem licznych zawikłań. 
Pomimo tylokrotnego już usuwania tak zwanych 
mirowych: pośredników, jeszcze wypada potrzeba 
zastępować ich nowymi, skoro przejdą miarę uka- 
zów.i rozporządzeń i tak już na niewłaściwych pod- 
stawach wydanych. Teraz znowu” w gubernii Ko- 
wieńskićj w powiatach Wiłkomirskim, Nowoaleksan- 
dryjskim i Rosieńskim prowadzone jest: śledztwo o 
bezprawne postępowanie mirowych.. Mianowicie: w 
pierwszym z tych powiatów. usunięto z urzędów 
księcia Szalikowa i Niszczeńskiego, którzy od lat 
kilku zajmowali swoje posady, Niektórzy z usuwa- 
nych urzędników sprzeciwiają się Tozporządzeniom, 
odwołując: się do Petersburga; gdzie mają nadzie- 
ję znaleźć pomoc przeciw władzy miejscowój, a 
ztąd wydarza się, że w jednym okręgu bywa po 
dwóch pośredników: jeden usunięty, a drugi nowo- 
zamianowany przez jenerał-gubernatora, co również 
przyczynia się do powiększenia zamieszania. 

— Wyszło teraz rozporządzenie dozwalające na 
sprzedaż magazynów gromadzkich w guberniach 
Podolskićj, Wołyńskiej i Kijowskićj. Magazyny te 
były zaprowadzone za dawnych czasów i włościa- 
nie byli obowiązani do zsypywania zboża- na 'czas 
nieurodzaju, przednowku itp. okoliczności; “w któ- 
rych mogła się okazać -potrzeba zapomogi. . Maga- 
zyny gromadzkie. dawnićj zostawały pod zarządem 
właścicieli i jakkolwiek bywały rewizye urzędowe 
magazynów, to wszakże nadużycia bywały łatwe i 
częste. Zwykle magazyny były puste, a napełniały 
się chwilowo na czas rewizyi, nie przynosząc ża- 
dnój pomocy włościanom. Od czasu uwłaszczenia 
magazyny przeszły pod zarząd gmin, znowu bęz 
wielkiego pożytku. Sprzedaż ich byłaby korzystną, 
gdyby rozporządzenie nie kładło warunków umie- 
szczenia sumy ze: sprzedaży otrzymanćj - w kijow- 
skim kantorze banku państwa, zkąd ją częściowo 
można pobrać. dopiero za zezwoleniem miejscowej 
komisyi wyżywienia, a jeśli żądanie przechodzi po- 
łowę sumy za upoważnieniem ministra spraw we- 
wnętrznych. Manipulacya taka długa i- kosztowna 
czyni posiadanie sumy, dla gmin zupełnie bezuży- 
tecznemi a prawdopodobnie w praktyce okaże się, 
iż kapitał zostanie przez rząd: skonfiskowany. 
Sprzedaż magazynów nie. jest nakazaną, : tylko 
dozwoloną. Do jéj zadecydowania upoważnione jest 
zgromadzenie gromadzkie większością */, głosów 
mających prawo głosu na: zebraniu. Uchwała taka 
musi uzyskać zezwolenie właściwych władz rządo- 
wych za uwiadomieniem ministerstwa spraw we- 
wnętrznych. ; 

— Przy ministeryum spraw wewnętrznych ma 
być utworzoną komisya pod prezydencyą Naboko- 
wa, celem obmyślenia środków wzmocnienia żywio- 
łu moskiewskiego pomiędzy właścicielami ziemi w 
guberniach zachodnich. W komisyi tój mają wziąć 
udział również delegowani od jenerał-gubernatorów 
Wileńskiego i Kijowskiego. Z tą samą wiadomo- 
ścią mają prawdopodobnie styczność rzeczową pro- 
jekta założenia w Wilnie instytucyj kredytowych; 
oraz pomysł Dżuryczewa nowego podziału państwa 
na gubernie i powiaty. Dżuryczew przedstawił swój 
projekt w towarzystwie jeograficznem, ale ma on 
być rozbierany w komitecie statystycznym i innych 
instytucyach publicznych. Opiera się jak twierdzą, 
na podstawie stosunków handlowych, jednakże 
prawdopodobnie będzie proponował głównie nowy 
podział Litwy i Kongresówki, stosownie do planów 
podawanych przed kilkoma laty przez Katkowa, 
które miały na celu łatwiejsze moskwiczenie ziem 
polskich. 


wymówić. pewną re- 


ludzkiego, spotykanego dziś nie rzadko pomiędzy ludem. 
Zaprowadzamy szkoły, potrzeba oświaty we wszystkich 
brzmi ustach, a pomimo tego brak wszędzie owój opieki, 
jaka jest pierwszym warunkiem społeczeństwa, i bez 
którój tylko najecywilizowańsze ludy obchodzić się mo- 
gą, ludy, którym humanitaryzm w krew przeszedł. U. 

nas daleko jeszcze do tego. Brak owój opieki władzy 
okazuje się i u nas w mieście w stosunkach z pocztą. 
Ileż to niepotrzebnych sekatur i utrudnień spotyka się 
na każdym kroku, zanim przyjętą zostanie jakabądź 
przesyłka, tak, że naprawdę zapytać „się trzeba, czy po“ 

czta jest dla. publiczności, czy publiczność dla poczty. 
"Wprawdzie: sam p. pocztmistrz jest- człowiekiem uprzej« 
mym, stara się łagodzić szorstkość swego- zastępczego 
organu, z którym jednak niestety! zawsze bezpośrednie” 
trzeba mieć stosunki, które często są nieprzyjemne. 


ogniowej, pułkownik Urban Majewski. 


ki S. Józefa (Wizytek) w Warszawie, zawieszono świe- 
cznik o 60 płomieniach, pochodzący od króla Jana So- | 
bieskiego a darowany przez hr. .Augustową Potocką 
stowarzyszeniu czeladzi stolarskiej dla umieszczenia go 
przed ołtarzem $. Józefa i kosztem stowarzyszenia od- 
nowiony. 


dya w 5ciu aktąch E. Seribego, z francuskiego tłóma- 
gzona przez Seweryna Kaplińskiego. 


pięknych w biskupim pałacu, przy ulicy Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godziny: 1lej do 4ej prócz ponie- 
działku. Wstęp w niedzielę 10 cent., w.dni powszednie 
20. centów. 


doszedł do- 37.4 R. Dnia 17 marca chwilami pogoda 
wieczorem deszcz; termometr od — 00.4 doszedł do 
+ 60.8. Barometr opada; rano dnia 18go marca stan 
|jego był 328.27, termometru ~- 
«no-wschodni. Harn 


Kronika miejscowa ! zagraniczna, 
Há raków 18 marca, Dziś odbędzie się posiedze. 
nie Rady miejskiej dla dalszego obradowanią nad py. 
dżetem. BS SW REKA SĄ 
— Na wystawę sztuk pięknych przybyły: Maibqar. 
gera w Salzburgu, widok góry „Mónchberg ; Sławómiła 
— Z powodu, że przez cały następny Wielki. tydzień 
przedstawienia będą zawieszone, przypadają w tym ty- 
godniu dwa benefisa. We czwartek przedstawioną będzię 
Balladyna Słowackiego na korzyść p. Wolskiej, w. 
sobotę. dwa akty (1 i 4) ulubionej „opery Moniuszki; 
Halka na korzyść panny Ćwiklińskiej. I sztuki į 
znany talent wspomnionych artystek rokują niewątpliwie 
powodzenie obu przedstawieniom. Ę ma 
— Jutro we wtorek od godziny, 12ej do lej w Mu. 
zeum techniczno-przemysłowem odbędzie się 4ty pu. 
bliczny odczyt Dra Ad. Bełcikowskiegó, docentą 
Uniwersytetu Jagiellońskiego: „O poezyi polskiej w 
XIX wieku i o jej wpływie na życie umysłowe i foli. 
tyczne narodu“. ` i BE i 5 UE 
— Woezoraj umarł Michał Giersza niegdyś oficer 
wojsk polskich z r. 1880, były: profesor. gimnazaln 
licząc lat 62. Wieloletni więzień stanu, nosił do śmier 
ślady niezagojone kajdan, które 10 lat dźwigał, dopó. 
rewolucya 1848 nie uwolniła go ż Piorunowa czyli Spie 
berga wraz z kolegami swymi. Giersza był kasyere 
arcybractwa Miłosierdzia, Banku pobożnego i ochrone 
i gorliwie a starannie pełnił te obowiązki, jakotóż b 
radcą Towarzystwa Dobroczynności. ww Aa 
— W piątek umarł Jan 'Wiśniewski, słuchacz 'wy- 
działu lekarskiego, syn pedela uniwersytetu 10 
— Maryanna Radwańska żona stróżą nocnego mapa- 
dła dziś rano na ulicy Blichowej Amọ *Krawczykownę — 
50 letnią służącą, której się od dawna odgrażała i ta 
mocno ją zbiła oraz głowę poraniła kamieniami, że musiano 
ją, opatrzywszy na prędce, odesłać do szpitala; Radwań. 
ską zaś oddano do sądu. JEN AP: PROG | 
— W sobotę otruł się 16-letni uczeń szkoły realnej 
Karol Łapiński, syn notaryusza z Wieliczki, Ponieważ 
Łapiński podczas pożaru apteki w Wieliczce roku zeszło. | 
go dostał do rąk strychninę i nią się teraz otruł, dla 
tego bez względu na bezpośrednią przyczynę samobój- i 
stwa wnosić można, żę od dawna żywił tę myśl, sko- — 
ro nosił truciznę przy sobie i zażył ją na schodach wy- 
chodząc ze szkoły. ** Z, Pai: Ę 
= W szkole rolniczej w Dublanach. zaprzestano od 
niejakiego czasu egzaminów. miesięcznych, a zaprowa- l 
dzono stosowniejszy sposób: przekonywania się, Czy u- 
uczniowie korzystają z nauk, zadawając uczniom pytania 
w ciągu godzin wykładowych, jak to bywa po gimna- 6 
zyach. Szkoła rolnicza dublańska nie jest bowiem aka- 
demią, składającą się nie z -uczniów lecz ze słuchaczy, | 
którzy zdają po skończeniu kursu dowód, iż kórzy- 
stali 2 wykładów i objęli całość „działo naukowego, z 


` 


którego zdają egzamin. Nie podobało'się to jednak uczniom 
dublańskim, nie chcieli odpowiadać na zapytania profe- 
sorów, za co też winnych wydalono z zakładu. Resztą 
uczniów podała dyrektorowi ułtimatum, :że: ślbo »ydale- 
ni wrócą tego samego dnia, albo wszyscy ` opuszczą 
szkołą. Dyrektor nie mógł pozwolić, aby. ma studenci 


dyktówali prawa, odrzucił ultimatum, a nazajutrz szkoła 
dublańska została opróźnioną. Zważyć należy, iż wię 
kszość uczniów jest ubogą, niektórzy pobierają stypen- 
dya; krok ten przeto nierózważny młodzieży, smutne 
dla niej samej nieść musi następstwa.. R 4 
=> Namiestnik rozwiązał pod dniem 9 b. m. radę 
gminną miasteczka Gródka, z powodu nadużyć, jakich 
się dopuszczała z swoim burmistrzem na czele w sza 
fowaniu majątkiem miejskim, i miatiował tymczasow 
adjunkta powiatowego Praszla sprawującym czynności 
zastępcy- burmistrza,’ z dodaniem mu 9 mieszczan jako | 
wydziału miejskięgo. ; O "AND 
— Wydział krajowy - postanowił poprzeć wydawnictwo 
„Bncyklopedyi krajowej“ p. Antoniego Sznajdera, wy- SE 
znaczywszy autorowi 600:żłr. zasiłku! rocznie” oraz. lokal 


na pomieszczenie, jego zbiorów. „Zbiory archiwałńe poich 


uporządkowaniu mają być mabyte ma własność publiczną, 
na co sejm uchwalićby musiał fundusz. i RY h 
— Prokurator sądowy we.Lwowie kazał skonfiskować REN. 
ostatni z piątku numer gazety żydowskiej wychodzącej 
we Lwowie w zepsutej niemczyznie głoskami hebrajskiemi. 
— Nowy Sącz 13 matca. «© / i ky 
(X. Y.) Niedawno w zajezdnej za: miastem karczmie — 
żydówką wyszedłszy do sieni, ujrzała z pod kupy gnoju 
wystający kawał płachty. Pociągnęła za nią, lecz jakież 


było jej zdziwienie, gdy równocześnie z gnoju "wysunęła 


się ręka. Na krzyk przelęknionej wybiegli domownicy i 
odgrzebali trupa w chłopskiej odzieży. Zwierachność za- - 
brawszy ciało do szpitala, przekonała się, iż nieboszczyk 


umarł Śmiercią naturalną i własnym kosztem kazała po- 
grzebać zwłoki. Energiezne śledztwo, jakiesprzeprowadził 
w tym przedmiocie sędzia Wodecki, wykryło, że nie- 
boszczyk wysłany był ze wsi jakó chory, którego gro- 
mada nie chciała ma: koszt własny leczyć, do brata, lecz 
gdy w drodze umarł, brat lękając sią kosztów pogrzebu, hę 
odesłał nieżywego już do drugiego brata do- Kącka. Ru- e 
szono z miejsca, lecz w drodze rada w radę: „Po co - 
mamy trupa wozić po świecie, złożymy go. lepiej w kar- 
czmie,* I tak też uczynili, przywaliwszy go gnojem. 


Smutny to obraz wyzucia się z wszelkiego uczucia 


— W Warszawie umarł w piątek. naczelnik straży 


— Kuryer Warszawski donosi, że w kościele Opie- 


Teatr. We wtorek dnia 19 marca, Więzy, kome- 4 
— Wystawa nieustająca Towarzystwa: Przyjaciół sztuk 
— Dnia 16. marca pochmurno; termometr od 09.0 


39.6 R,. Wiatr półne= | 


+3 | m 


Zo CUECA 


dozyi panien. - Fi 

Wystawa. Pospieszamy podzielić się z lubo- 
wnikami sztuki ważną i przyjemną wiadomością, że je- 
den: z najsłynniejszych tegoczesnych obrazów w Niem- 
czech- Penus. Anadyomene* _Schlóssera nagro- 
dzony świeżo w Berlinie złotym akademickim medalem 
ti w tych dniach nabyty za kilkadziesiąt tysięcy gulde- 
nów przez prywatnego amatora w Wiedniu, przybywa do 
„Krakowa i na widok publiczny wystawionym będzie w 
Towarzystwie Pryjaciół Sztuk Pięknych. 


TEATR. Opuszczając scenę krakowską na dłuższy 
przeciąg czasu, czuję się w obowiązku złożenia publi- 
cznie podziękowania Dyrekcyi Teatru zostającej pod kie- 
runkiem hr. Adama Skorupki za jej wytrwałą ku mnie 
"życzliwość, przychylność i bezinteresowną względność, 
* czego wieloliczne składała mi dowody w ciągu kilkole- 

tniej i prawie dopiero pod jej okiem poczynającej się 
: mojej” artystycznej działalności. 

Poszczególną również podziękę składam p. St. Ko- 
Amianowi za szlachetną pomoc na drodze pracy pozornie 
tak lekkiej, i ubarwionej kwiatami a w gruncie rzeczy 
trudnej i ciernistej, 


—=.Wo.środą dnia.20 marca: Śej Eufemii i Śej Teo- 


U 
Fi 


Henryk Bolesław Ładnowski 
: art. dram. 


dog w il Sprawy sądowe. 


BHdńraków dnia 18 marca., =- 
We wtorek d. 19 marca: Karola Mantla i Jakóba 
Żyły o kradzież; Stanisława Bulińskiego o oszustwo; 
"Michała Owsiaka o ciężkie uszkodzenie ciała; Mojżesza 
- Griinspana. o- kradzież. RE | 
We środę:d. 20 marea: Jana Burka o ciężkie u- 
szkodzenie ciała; Jana Chojnackiego 0 kradzież; Marcina 
Słowika o kradzież; Dominika Chudyby 0. kradzież. 
A We czwartek d. 21 marca: Jana Porębskiego i 
Józefa Madejskiego o gwałt publiczny; Józefa Główni 
o kradzież; Jana Szczurka o kradzież; Michała Białonia 
`` o gwałt. publiczny. EROS 
| W piątek d: 22 marca:- Marcina Słowiaka o kra- 
dzież; Jana Woźnego i wspólników 0 oszustwo; Jakóba 
© Qzubina o ciężkie uszkodzenie ciała. 
W sobotę d. 239 marca: Maryi Głowacz 0 oszustwo; 
„Berka Grunera o uczestnictwo w kradzieży; Wincentego 
Szalonką o kradzież. i 


>- - Wystawa powszechna w Wiedniu. 

O WAI ae 2 się w biurze. delegata namiestni- 

_ .ctwa p. radcy dworu Bobowskiego pierwsze posie- 

_.. dzenie Komitetu wykonawczego» Komisyi wystawo- 

 ./ «wej, składającego się z prezesa i wicepręzesą ko- 
- misyi, oraz z następujących członków delegowanych 

-= msękcyj, jako to: pp. Karol Laugie z sekcyi lej; 

Wachtel z sekcyi 2, Moser z sekcyi 38, Książe 

4 ' Marceli Czartoryski z sekcyi 4, Dr Dunajewski 

4 

y 

A 


; z sekcyi 5, Mendelsburg z sekcyi 6. Jeneralnym re- 
'.._ ferentem Komisyi wyborczej został p. Langie. Na 
..„rzeczonemi zebraniu przyjęto kilka wniosków odno- 
` szących się do najbliższego posiedzenia pełnej Ko- 
> misyi wystawowej... u. 
A --, Dziś zebrała się sekcya V, pod. przewodnictwem 
` Dra Majera celem rozpoczęcia swego działania. Na 
' wniosek Dra. Dunajewskiego po odczytaniu regula- 
minu dla tćj sekcyi przez naczelne prezydyum 
wystawowe skreślonego, wyznaczono czterech refe- 
=` rentów, którzy wygotować mają wnioski, które pod- 
">, dane zostaną dyskusyi na przyszłem posiedzeniu. 
(©. Zdawszy sprawę z dotychczasowego działania 
~ o krakowskiej komisyi wystawowej, zwrócić chcemy 
|) uwagę publiczności dla obeznania jej z przedmio- 
-.- tami, jakie na wystawie. powszechnej. znaleść mo- 
R à miejsce, na podział przyjęty -w programie wy- 
„stawy wiedeńskiej: odbyć się mającej w r. 1873 w 
~ gmachach umyślnie na ten cel w Praterze wzniesio- 
nych itrwać od 1go maja do 31 paździurnika te- 
go% „roku. St 
|» oProgram ten obejmuje 26 działów następnie roz- 
++ „klasyfikowanych: BA, 
- Dział 1. Górnictwo 1 hutnictwo.’ 
2) Rolnictwo, leśnictwo, kultura winnic, owo- 
ców i ogrodownictwo. 
3) Przemysł, chemiczny. 04%, „4 
4) Srodki do' pożywienia i używania służące ja- 
„ko produkta przemysłu. - m 
5) Przemysł obejmujący wyrób tkanin i odzieży. 
vi Przemysł wyrobów skórzanych i' kauczoko- 
wych. e E 
. 1) Przemysł wyrobów metalowych. 
>08) Przemysł wyrobów drewnianych. 
9) Przemysł wyrobów kamiennych, glinianych i 
' szklanych. > ` 
10) Przemysł towarów noremberskich. 
11) Przemysł wyrobu papieru. | 
12) Sztuka graficzna i rysunki rękodzielnicze, 
18) Wyrob machin'i środki przewozowe. 
14) Instrumenta naukowe. i 
15) Instrumenta muzyczne. 
-16) Przedmioty dotyczące armii. (Dział ten obej- 
muje przedmioty i przyrządy do uzbrojenia armii i 
pielęgnowania rannych i chorych). 
17) Marynarka: (Do działu tego należą przed- 
mioty odnoszące się do żeglugi na rzekach i je- 


'. _ ziorach, budowy i ekwipowania okrętów, budowa- 
nia portów, oświetlania wybrzeży, środków ratowa- 
nia itd.) 


'18) Inżynierya budownicza i cywilna (W dziale 

tym przedstawione będą: dokonane lub projekto- 

i wane budowy gościńców i kolei żelaznych, wodo- 
4 ciągów, robót około osuszenia ziemi, uregulowania 
AB wód płynących, kanalizacya, zakładanie budowli 
A ch i gmachów publicznych (parlamentów, 
teatrów, szpitałów, więzień, łaźni, pralni publicznych 


“wanie itd.) 

19) Dom wiejski z wewnętrznem urządzeniem i 
przyozdobieniem. i 

: 20) Dom wieśniaczy z sprzętami i urządzeniem. 
(W obu tych działach ma być całkowite wyobrażenie 
mieszkań przedstawione: w jaki sposób rozmaite lu- 
dy. pojmują zadanie mieszkań. 

21) Narodowy przemysł domowy (Dział ten ma 
przedstawić, jaką obfitość cennych motywów zawie- 
rają w sobie produkta narodowego przemysłu de- 
mowego w przedmiotach służących do ozdoby, w 
naczyniach, tkaninach itd.) 

22) Przedstawienie skuteczności nowoczesnych 
muzeów rękodzieł sztuki pod względem uszlache- 
tnienia smaku i wpływu na powszechne: kształce- 
nie się sztuki. * ; 

28) Sztuka kościelna. 
łączone, 
rzone zostało w celach cywilizacyjnych). 

24) Przedmioty sztuki i FBRodzieł: ARIE 
wystawionych przez amatorów i zbieraczów (Eapo- 
sition des amateurs). Wystawa ta ma na celu otwo- 
rzyć skarby zbiorów prywatnych małym zwykle 
kółkom przystępne, miłośnikom sztuki i rękodziel- 


L —„nietwu nowych. dostarczyć idei. 


(W tym dziale ma być po- 


` 
I 


t 


i 


itd) następnie przyrządów jak: wentylacya, ogrze- | 


co w obrębie rękodzielnictwa sztuki utwo- |5% 


25) Sztuki piękne teraźniejszości (dział ten o- 


bejmie tylko takie przedmioty, które utworzone 
zostały od czasu ostatnićj wystawy londyńskiej 
w r. 1862). 

26) Wydział nauki, wychowania i wykształcenia 
a) wszystko, co się odnosi do pielęgnowania i na- 
uki dziecka, jego fizycznego i psychicznego kształ- 
cenia od pierwszych dni aż do wstąpienia do 
szkoły, b) nauka i szkoła począwszy od elemen- 
tarnój aż do szkoły fachowój i uniwersytetu; 
c) ogół wykształcenia, o ile to uwidocznionóm być 
może przez reprodukowanie płodów literatury, pracy, 
stowarzyszeń, bibliotek i statystycznych wykazów. 

Następnie podamy wykaz szczegółów, jakie każdy 
z powyższych działów obejmuje. 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskiej z d. 16 marca. . 


Posady: Notaryusza w Strzyżowie, podania w 2 tygo- 
dniach, — Referenta ekonom. w rejonie podkomisyi krajowej 
podatku grunt. w Krakowie, podania do końca marca.— W 
rządzie krajowym na Bukowinie inżyniera Żej klasy (1000 zł.), 
ewentualnie adjunkta budown. lej klasy (800 zł.), oraz dwóch 
adjunkrów budown. (700 zł.), podania do 6 kwietnia. 

Licytacye: D, 26 marca w sądzie pow. w Biały dobro- 
wolna sprzedaż 11 morgów gruntów należących do- realności 
N. 51 w Komorowicach. — D. 18 kwietnia w sądzie pow. w 
Zaleszczykach pub. sprzedaż realn. N. 35 tamże. 

/Zawiadomienia: Sąd pow. w Stryju Antoniego i Kata- 
rzynę Kranerów o wytoczeniu im pozwu przez Nuhima Mol- 
dauera o 100:zł., rozprawa 15 kwietnia. — Sąd kraj. lwowski 
Dawida Schapirę o wniesieniu pozwu przez Jakób Finklera o 
ekstab. 100 zł. z ream. N. 182 24. 

Zawezwania: Sąd m. del. w Krakowie Lazara i Maury- 
cego Reichów, aby się zgłosili w ciągu roku do spadku po 
ojcu swoim Icku Reichu zmarłym w r. 1864. — Sąd pow. w 
Rohatynie Lewka Paruty, aby się w ciągu roku zgłosił do 
spadku po Ilku Parucie zmarłym w Qześnikach w r. 1864. — 
Sąd obw. w Przemyślu wierzycieli Józefa Rozumsa z Dlugie- 
go, aby zgłosili pretensye swoje do 15 kwietia. 

PRES E OZZIE ZZ ZLA LŻŻCOZZO CZA 


Przyjechali do Krakowa od 16g0 do 15go marca. 


HOTEL POLLERA: Kuźnicki kupiec i Herszkowic 
kupiec z Prus, Karol Szymanowski z Kongresówki, 
Edward Herbud inżynier z Londynu, Gwidon Ruszczyń- 
ski ze Lwowa, N. Stanko wł. dóbr z Rósyi, P. Wipel 
budowniczy z Radziwiłowa, W. Hyman z Czech, Lenep 


kupiec z Holandyi, E. Kapliński z Warszawy, E. Tel-. 


man z Ojcowa, Buchowski, Lgocki, Julian Sierzputow- 
ski i Bolesław Kałuski z Galicyi, C. Velkner inżynier 
z Pragi, Trgang, Gmerman, Burghard kupcy z Wiednia, 
M. Taub kupiec z Prus, E. Suhberg kupiec z Londynu, 
Abraham kupiec. z Berlina, Anna Ciszewska wł. dóbr 
z Makowa, G. Hak kukiec z Bregenz, Bolesław Kału- 
ski z Galicyi, M. Landau kupiec z Kongresówki, No- 
lane wł. d. z Węgier, Jan Heler z Czech, Zakrzewski 
ze Lwowa, Stefan Ślaski z Kongresówki. 

HOTEL SASKI: Mikołaj Wikiński z familią wł. d. 
z Kaługi, Franciszek Rychlicki wł. d. .z Galicyi, Ro- 
man Michałowski z żoną wł. d. z Galicyi, ks. Adam 
Sapieha wł. d. z Krasiczyna, Bronisław Sroczyński wł. 
dóbr z Kongresówki, Ludwik Świdziński wł. d. z Kon- 
gresówki, Oskar Berges kupiec z Drezna, Aleksander 
Bzowski wł. d. z Racławic. 

HOTEL SASKI: Józef Poleski wł. dóbr z Rokitna, 
Ferdynand Herzog aptekarz z Dębicy, Józef Sokólski z 
Krosna, Teodor Ziemięcki z Patrowa, Zdzisław hr. Lu- 
bieniecki wł. dóbr z Kongresówki, Cezar Haller wł. d. 
ze Lwowa. 
| WR RK ET U AO AYY SSES 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


©święcim 16 marca. Do Wiednia przeszło dzi- 
siaj z Galicyi 900 wołów, spodziewanych jeszcze około 
100.. Targ: poniedziałkowy będzie słabsży od zeszłoty- 
godniówego. — dAjencya Banku Galicyjskiego dla 
handlu è przemysłu. 

Polecono otworzyć filie Banku polskiego w Płocku i 
Kaliszu na podstawie przepisów obowiązujących filię lu- 
belską. i 


ochni 14 marca. Psenica 5:40, żyto 4:20, 
jęczmień 3:60, owies 1:85, groch 6-—, bób 5:75, 
ziemniaki 2'-=,slano 1-25, konicz 1:50, słoma. —*90, 
drziwo twarde 13:50, ohowita 1:—, funt masła —'60. 


Koleje żelazne. 

Namiestnik Królestwa Polskiego hr. Berg; przedłożył 
komitetowi kolei żelaznych w Petarsburgu projekt bu- 
dowy linii: Łódź, Kalisz, Warszawa; jakoteż budowę 
następujących «kolei do uwzględnienia; /) z Warszawy 
przez Modlin do Mławy, z odnogą do. linii Toruńsko- 
Instruć; 2) z Łukowa. przez Lublin do. Tomaszowa. Na 
kolej z Tomaszowa do Lwowa już jest koncesya wy- 
dana. 


Nadesłane. 


Wszystkim chorym przywraca siłę i zdrowie bez lekarstw i 
kosztów Rewvalesciere du Barry z Londynu. 

Delikatny Środek Revalesciere du Barry usttwa wszystkie 
choroby, na które nie pomagają lekarstwa; a mianowicie: 
cierpienia żołądkowe, nerwowe, piersiowe, płucowe, wątroby, 
Ariezojów, błon śluzowych, pęcherza, nerek, gruźlicę, suchoty, 
ychawicę, kaszel, niestrawność, zatkanie, rozwolnienie, bezsen- 
ność, słabość, hemoroidy, wodną puchlinę, febrę, zawrót glo- 
wy, szum w uszach, nudności i wymioty nawet w ciąży, dia- 
betes, melancholię, chudnięcie, gościec, podagrę i bladaczkę. 


olei półn. Ferdynanda, 


. k za 


CZAS z Wtorku 19 Marca 1872. 
Wyciąg z 72,000 świadectw o wyłeczonych chorobach. 
S Świadectwo Nr 68,471. 

Prunetto (pod Mondovi) d. 26 października 1869. 
Wielmożny Panie! Mogę Pana zapewnić, że od czasu, kiedy 
używam cudownej Revalesciery du Barry, t. j. od dwóch lat, 
nie czuję juź dolegliwości wieku, ani ciężaru 84 lat. Nogi 
moje wyprostowały się znowu, wzrok mój Jess tak dobry, że 
nie potrzebuję okularów; żołądek mój nabrał siły, jak gdybym 
miał dopiero 30 lat: Słowem, czuję się odmłodnionym; mie- 
wam kazania, spowiadam, odwiedzam chorych, odbywam dość 
dalekie wycieczki piesze, czuję znowu świeży umysł i dobrą 
pamięć. Proszę Pana ogłosić to moje pismo, gdzie i kiedy 
zechcesz. RR, 
Z uszanowaniem, Piotr Castelli, bakałarz św. teologii, 
proboszcz z Prunetto, powiat Mondovi. 


Pożywniejsza niż mięso, Ravalesciere jest o 50 razy tańsza 
niż lekarstwo. W puszkach zawierających /, funta 1 złr.50 c., 
1 f£. 2 złr. 50 c., 2 funty 4 zir. 50 c., 5 £ 10 złr., 12 f£ 20 
złr., 24 f. 36 złr., Revalesciere chocolatće w`itabliczkach i 
proszkach na 12 filiżanek 1.złr. 50 centów, na 24 filiżanek 
2 złr 50 cent., na 48 filiżanek 4 złr. 50 cent., w proszkach 
na 120 filiżanek 10 złr., 288 filiżanek 20 złr.. 576 filiżanek 
36 złr. Miejsca sprzedaży: Barry du Barry et Comp. w Wie- 
dniu, Wallfischgasse Nr. S; w Krakowie Jakób Goldwasser, 
przy ulicy Grodzkiej pod L. 70 obok Wildta; Józef Trauozyński, 
aptekarz pod „Koroną“; we Lwowie Rotlaender, Z. Rucker; 
w Bochni Bulsiewicz; również we wszestkich miattach u zna- 
nych aptekarzów i kupców. Z Wiednia uskutecznia się prze- 
syłka w różne strony za zaliczką lub przekazem pocztowym. 


PRZEGLĄD POLITYCZNY. 


Depesze telegraficzne, 


Bóarisralie 15 marca. Izba deputowanych 
uchwaliła wszystkiemi głosami prócz 11, w dru- 
giem czytaniu ustawy wykluczające zakonników 
od urzędu nauczycieli publicznych, tudzież zakazu- 
jące odbywania misyj przez obcych zakonników. 

Bonn 16 marca. Profesorowie uniwersytetu 
z Hilgers, Knoodt, Langen i Reusch otrzymali wczo- 
raj od Arcybiskupa kolońskiego piśmienne zawiado- 
mienie, że ponieważ odmówili uznania dekretów o 
nieomylności papieskiej, podpadli z powodu noto- 
ryjnego odszczepieństwa większej exkomunikacyi. - 

Strasburg 16 marca. Biskup strasburski od- 
mówił wezwaniu gubernatora pruskiego, aby w dniu 
urodzin Cesarza Wilhelma odprawił nabożeństo w 
kościele katedralnym. Biskup odpowiedział, że na- 
bożeństwem takiem wywołałby demonstracyę mogą- 
cą kościół znieważyć. (Już raz donieśliśmy o od- 
mowie biskupa; wtedy jednak Strasburger Zig za- 
przeczyła temu. Red.) o, 

Paryż 16 marca wieczór. Dzienniki ogłasza- 
ją wyjątki z broszury ks. Gramonta, która wyj- 
dzie w poniedziałek. Obstaje on przy tem, że roz- 
mowa; jaką miał Bismark z posłem angielskim 
świadczyła, iż Bismark pragnął bezwzględnie woj- 
ny. Broszura mieści w sobie list cesarza Napoleo- 
na z d. 14 lipca 1870, który wykazuje Gramon- 
towi powody, dla jakich: rząd francuski nie może 
poprzestać na zrzeczeniu się księcia Hohenzollerna, 
jeżeli król Pruski zrzeczenia się tego nie po- 
świadczy. ag A 

Wersal 15 marca.. W obradach zgromadze- 
nia narodowego nad budżetem wielu mowców za- 
leca oszczędność. Thiers odpycha zdanie, jakoby 
można oszczędzić 250 milionów, i twierdzi, że wy- 
datków nie można zmniejszyć, gdyż są one dzie- 
dzietwem przeszłości. Tylko budżet wojny został 
zwiększony. Rząd nie myśli o wojnie, ale należy 
uzupełnić zapasy wojenne, umocnić granice, napra- 
wić fortyfikacye paryskie i stworzyć armię, która- 
by nie była złydzeniem, a nareszcie korzystać ze 
strasznego doświadczenia. Dalej mówił Thiers, że 
niemożna znieść solidarności między kredytem skar- 
bu i banku; bank oddał państwu wielkie usługi, 
a 1%, od należytości do banku nie jest wielkim 
procentem. Thiers uznaje konieczność dopełniania 
zobowiązań względem banku. Randot radzi ró- 
żne oszczędności, a mianowicie zmniejszenie bu- 
dżetu wojny o 120 mil. i zwinięcie ministrerstw rol- 
nictwa i robót, Na tem zakończono obrady ogólne. 
Zgromadzenie orzekło, iż rozprawy nad petycyą 
katolików nie odbędą się jutro. 

Wersal 16 marca. Cochin, prefekt depar- 
tamentu Seine-et Oise, umarł. Thiers przyjmował 
dziś rano Fourniera posła w Rzymie. Wieść 
krąży, że rozprawy nad wnioskiem Lefranca 
odbędą się dopiero po uchwaleniu budżetu. 


Rzym 15 marca: Opinione zaprzecza, aby 
wydano rozkazy zgromadzenia znacznych wojsk 
w Rzymie na przegląd. Ciało Mazziniego sta- 
nęło dziś w Genui. -Liczna ludność przyjmowała 
je. Porządek nie był zakłócony. i 

Rzym 16 marca. Nowo tu powstały dziennik 
niemiecki Ttalienische Nachrichten zaprzeczają do- 
niesieniu, jakoby ks. Fryderyk Karol pruski wra- 
cał do Włoch (ze Wschodu), i twierdzą, że książę 
z Konstantynopola wróci na Tryest i Wiedeń do 
Berlina. Tenże dziennik mówi, że d. lgo kwietnia 
edsłonięty będzie we Florencyi pomnik jenerała 
Fanti; jen. Cialdini dopełni tego obrzędu w obe- 
cności wielu jenerałów, załogi i reprezentantów ró- 
żnych korpusów wojsk. Książę Napoleon odwiedził 
króla wczoraj. Poseł hiszpański Montemar ma 
tu przybyć 21go b. m. 

Neapol 16 marca. Książę Fryderyk Karol od- 


płynął dziś do Sycylii; królestwo Duńscy odjechali 
do Rzymu. JE 

Madryt 15 marca. Korespondencya dzienni- 
ka Zgualdad z Lizbony mówi, że rewolucyo- 
niści portugalscy wielkie budują nadzieje na wy- 
padkach w Hiszpanii i zamyślają wspierać każdy 
ruch republikancki. 

Niadryt 15 marca. Pogłoski o zamierzonej 
podróży królowćj do Włoch, są bezzasadne. Za- 
pewniają, że książę Montpensier wystosował 
do swoich wyborców w różnych prowincyach pismo 
w formie manifestu jednoczącego, w którem wy- 
mawia się od przyjęcia kandydatury i oświadcza 
się za powołaniem księcia Alfonsa na tron 
hiszpański. 

Londyn 15 marca. Odpowiedź amerykańska 
w sprawie „Alabamy*, oznajmia, że Ameryka nie- 
może zmienić stanowiska zajętego w memoryale. 
Dodają półurzędownie, że gabniet washingtoński 
gotów jest. zgodzić się na maximum wynagrodzenia, 
którego sąd polubowny przekraczać nie może. 

Londyn 15 marca. Z Mexyku donoszą do 
Brownsville, że w Matamoras obiegała pogłoska 
o pobiciu powstańców pod Rancho-Salinas. 


Londyn 15 marca. Gladstone odpowiada 


na zapytanie Disraelego, że rada ministrów 


zbierze się jutro dla naradzenia się nad odpowie- 
dzią sekretarza stanu Fisha i że dopiero po tej 
naradzie udzieli Izbie wiadomości o odpowiedzi 
amerykańskiej. Horsman zapowiada, iż domagać 
się będzie udzielenia parlamentowi dalszych propo- 
zycyj przed ich stanowczem przyjęciem. 

Londyn 16 marca. Poseł włoski Cadorna 
zaprzecza w piśmie do dzienników doniesieniu o 
swojćj dymisyi i mówi, że zostaje w najlepszem 
zdrowiu. Times uważa za rzecz naturalną, że Wło- 
chy i Niemcy ściślejszą związały się przyjaźnią, 
aby wspólnie działać przeciw usiłowaniom ultra- 
montańskim. 

Bukarest 16 marca. Senat przyjął wniosek 
względem pożyczki 10 milionów na zapłacenie ku- 
ponów od akcyj kolei żelaznych. Izba obraduje obe- 
cnie nad punktami zetknięcia koli rumuńskich z au- 
stryackiemi. 4 

Honstantynopol 15 marca. Budżet wy- 
kazuje niedobór 751.500 f. sterl. i nadzwyczajne 
wydatki 600.000:f. st. Pokrycie ma nastąpić z 
dzierżawy ceł. Komisarze perscy prowadzący tu 
układy o założenie w Persyi banku, zawarli umo- 
wę z różnemi instytutami i domami bankierskimi. 

Mionstantynopoł 16 marca. Sułtan ze- 
zwolił na prośbę arcyks. Jana, aby: skarbiec  suł- 


tański wystawiony był na wystawie wiedeńskiej. 


Arcyks. Jan odjechał dziś do Wiednia. 
Konstantynopol 16 marca. Server pa- 


szą otrzymał insygnia orderu Osmanie lej klasy w. 


brylantach. 

Nowy Jork 14 marca. Senat przyjął sta- 
nowczo ustawę kolei żelaznćj do jeziora Erie z po- 
prawką, że dyrektorowie wielkiej atlantycko-zacho- 
dniej kolei nie mogą być dyrektorami pomienionćj 
kolei. Z Meksyku donoszą ze źródła: juaristows- 
kie, że powstańcy pod jenerałem Trevino zostali 
pod Zacatecas na głowę pobici. sę 

Wowy Jork 15 marca. Z Matamoras dono- 
szą, że jenerał juarystowski Rocha obsadził Zaca- 
tecas d. 3 bm. Powstańcy są w popłochu. 


Do sprawozdania z sobotniego posiedzenia wy- 
działu konstytucyjnego, list wiedeński dodaje: ko- 
mentarz. Nie wiele też do niego dołożyć możemy. 
Było do przewidzenia, że rozwiązanie Sejmu cze- 
skiego wpłynie na stanowisko rządu i wydziału. 
Jakoż. pozwoliło ministerstwu cofnąć się aż do ze- 
zwolenia na odroczenie pierwszego ustępu rezolucyi 
i odnośnie elaboratu, a wydział znów nie tak już 
natarczywie wiązał rezolucyę z reformą wyborczą. 
Stanęła więc zgoda na polu odroczenia — na jak 
długo, nie wiadomo. Została nierozstrzygniętą kwe- 
stya kwoty; czy zaś na dzisiejszem posiedzeniu 
rannem wydziału będzie podjętą — ośmielamy się 
wątpić. Zresztą, stanowisko delegacyi naszej w ca- 
łej tej sprawie elaboratu jest do pewnego stopnia 
enigmatyczne, w wielu bowiem punktach członko- 
wie polscy wydziału głosowali przeciw większości— 
toby nie znaczyło ugody — której miano sami 
wiernokonstytucyjni dają elaboratowi. 

Sprawa petycyi z Białej będzie zapewne dalej 
zajmować wydział. Kilka w tej mierze uwag dla 
braku miejsca na jutro odłożyć musieliśmy. 

Gaz. kolońska miała sobie udzielony z papie- 
rów zabranych X. Koźmianowi list deputowanego 
Windhorsta z d. 4 maja 1871, o którym nadmie- 
nił Bismark w sejmie. Z tej gazety przedruko- 
wały go berlińskie dzienniki rządowe. List ten nie 
był pisany do X. Koźmiana, lecz do jednego z de- 
putowanych niemieckich i nie takiego w sobie nie 
mieści, coby mogło kompromitować czy to Pola- 
ków czy niemieckich katolików. Mówi on bowiem, 
aby zaniechano na teraz petycyj do parlamentu 
niemieckiego: w obronie Papieża, gdyż od .parla- 
mentu niczego oczekiwać nie można, ale nie na- 
leży przestawać podnosić głosu w tej sprawie, tak 
aby w' przypadku dyplomatycznej interwencyi w 
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sprawie władzy Papieża, monarchowie europejscy, 
do których z petycyami udawać się wypada, mieli - 
takowe na oczach. 

Nordd. allg. Ztg zapowiada na czele, że zaprze- 
staje polemiki z Kreuz Zty „za przyjazną poradą 
z tej strony, której winną jest wszelką względność 
i od której Kreuz Złg nie może się spodziewać 
już więcej ani poleceń ani skazówek.* Naiwne to 
wyznanie znaczy, że z nakązu rządu zaniechać mu- 
si sporów z konserwatywną prasą. CNA 

Jak już doniósł był telegram, Gaz. d [talia po- 
dała była list z Berlina mający „pochodzić ze źró- 
dła bardzo wiarogodnego o zawarciu przymierza 
odpornego między Niemcami a Włochami. W tym 
celu poseł włoski w Berlinie naradzał się z ks. 
Bismarkiem, a oryginał traktatu miał powieźć hr. 
Arnim do Rzymu i przedłożyć go rządowi wło- 
skiemu. Traktat odnosi się tylko do działań od- 
pornych w przypadku, gdyby które z obu państw 
kontraktujących było zaczepione. Zarazem traktat 
poręcza Włochom posiadanie Rzymu a Niemcom 
Alzacyi i Lotaryngii. W razie wojny oba rządy 
porozumieją się co do planu działania. Dalej do- 
daje korespondent, że w parlamencie włoskim na- 
stąpi interpelacya o ten traktat. 

Otóż hr. Arnim przybył do Rzymu, lecz na to, 
aby wręczyć kardynałowi Autonellemu listy odwo- 
łujące go z posady poselskiej; a w parlamencie 
włoskim nie było do dziś. dnia interpelacyi. RO 

Neapolitański Pumgolo powiada, że odwiedziny - 
ks. Fryderyka Karola we Włoszech są zd 
prasy francuskiej albo zapowiedzią albo już 
zem. przymierza włosko-niemieckiego, które nie 
słuszności niepokoi Francuzów, ale zdaniem Pun- 
golo przymierze to jest od dawna faktem bez. 
względu na pomienioną podróż; obustronne inte- 
resa i zasady, na których się opiera byt obu 
państw oraz wspólny ich na przyszłość program. 
były tego przymierza podstawą. 

Słowa powyższe Pungolo znajdujemy prz, 
czone przeż Nordd. allg. Ztą, co dodaje i 
szej wagi. i TNS 

Zgromadzenie narodowe w Wersalu uchiy 
ustawę przeciw Internationalowi. W obradach d. 
b. m. zaszła ta osobliwość, że Juliusz Favre 
sował przeciw ustawie, gdy, jak mu to wymówił m 
nister sprawieliwości Dufaure, będąc ministre 
spraw zagranicznych, wezwał obce państwa okólni- 
kiem do energicznych wspólnych kroków przeciw 
Internationalowi. Cóż to pokazuje? oto że we Fran- 
cyi ustawy nie piszą się dla społeczności, dlą na- 
rodu, ale dla rządu, o ile mu są: dogodne, a prze- 
to, co byłoby dogodnem Farrowi gdy był ministrem, 
jeśt mu dziś wstrętnem, gdy nie jest ministrem, lecz 
przeciwnikiem rządu obecnego. Rola to adwokata, 
nie zaś politycznego człowieka; to też téj osta- 
tnićj zawsze mu odmawialiśmy tak dziś jak wtedy 
gdy był ministrem. ` tk ORO CCA 

Brzmienie § 1go jest następujące: „Wszelkie 
stowarzyszenie międzynarodowe, które pod jąką- 
kolwiek nazwą a osobliwie pod nazwą „stowarzy- 
szenia międzynarodowego robotników“ będzie mia- 
ło na celu sprowadzić zawieszenie pracy, zniesie 
nie prawa własności, rodziny, ojczyzny albo wyznań 
uznanych przez państwo, już przez sam byt swój 
i swoje rozgałęzienie we Francyi, narusza pokój. 
publiczny.“ e Aro. 

Lubo rząd angielski nie przedłożył jęszcze parla 
mentowi odpowiedzi w sprawie „Alabamy;* wszelako 
już treść tój odpowiedzi jest znaną. Obstaje w nićj 
Ameryka przy swoich żądaniach; przyrzeka jednak 
przyjąć ryczałtowe wynagrodzenie, byle utrzymanć 
zasadę szkód pośrednich. Anglia przyjąwszy ten 
warunek, stworzy niebezpieczny precedens, a. pod- 
niesie znaną doktrynę Monroe do zasady prawa © 
publicznego, co z czasem może się odbić na Ka- 
nadzie. Kod BBS 

„ Wybory deputowanych w Grecyi rozpoczęły się 
9go b. m. Agitacya wyborcza wyradza się w za- - 
palczywość, tak iż w kilku miejscach krew pły- 
nęła. Obecny gabinet Bulgarisa i Komundurosa 
stara się niedopuścić Zaimisa i Delidżiordzisa. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu“ 


Rzym 17 marca. Dziś poniesiono. z wielką 
uroczystością popiersie Mazziniego na Kapitol. 
W obchodzie tym wzięło udział wiele stowarzy- 
szeń robotniczych i różne korporacye z chorągwia- 
mi i muzyką. Miano kilka mów. Porządek pano- 
wał zupełny. © -. EE, 

Genua 17 marca. Pogrzeb Mazziniego 
odbył się z wielką wspaniałością. Wszyscy obywa- 
tele bez różnicy stronnictw wzięli udział w obcho- 
dzie i odprowadzili pochód pogrzebowy. Spokoj- 
ność panowała zupełna. : 

Palermo 17 marca. Ks. Fryderyk Karol 
przybył tu dzisiaj, i przyjmowany był przez jene- 
rała. Medici i mieszkających. tu Niemców oraz wiel 
ką liczbę obywateli. 

Petersburg 17 marca. Poseł rosyjski 
Bernie Giers mianowany został posłem w Stok- 
'holmie, a radca poselstwa: w Berlinie ks. M. Gor- 
cząkow posłem rosyjskim w Bernie. eo 

Londyn 17 marca. Observer mniema, że © 
wczorajsza rada „ministrów, która się zajmowała 
odpowiedzią amerykańską, znalazła w jej brzmie- 
niu ofiarowanie dalszych układow na podstawie 
umowy przewidzianej w traktacie washingtońskim. 
Observer sądzi, że nota Granwilla nie zobowią= 
zała rządu do pewnej stanowczej postawy, lecz po 
prostu protestowała przeciw dopuszczeniu wynagro- 
dzenia za szkody pośrednie. 


Faursa. Wiedeń 18go Marca godz. 12 min. —. 
5% zjedn. dług państwa bankn. 64:85. — Zjedn. 
dług państwa w srebrze 70:50. — Losy z r. 1860 
102775. — Akcye banku 840. — Akcye kredytowe. 
346—. — Londyn 109:85. — Srebró * 107-50. 
Dukat 5:28. — Lombardy 20730. —- Losy z r. 1864 
148:50. — Akcye franco-austr. 143-50. — Napole- 
ony 878. —- Akcye kol. gal. Karola Ludwika 
259—. — Akcye kol. Lwow.-Czerniow. 172:—. 
Akcye kol. północ.-wschod. 170:—. — Akcye banku 
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189—. — Akcye kol. Rudolfa 18:50. — Akcye 
kol. Pardubic. 185:—. — Akcye kol. północ. 231:50. 
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- młodzieży akademickićj we Wrocławiu 


 * Udając: się więc z prośbą do autorów ga- 


` czy słowiańskich i polskich, podajemy ni- 
"  Rsięgarnia p. D. E. Friedleina w Kra: || 


przeznaczone w darze dla biblioteki |; 


 mieckiego. drukiem P. EB. Lam= 


` wydawca p. K. Łodzia Czarniecki w Dre- 
Sh Alaunstr. 98. (482-1-3)! “| Paris Maurizio, Rynek Nr. 32. (498-1-3) 


~ dmność naturalną. y (26-5-24) 


- Piotra Mikolascha i+w aptekach p. Berlinera i Ruc- |W, jednój: chwili ustępują po użyciu Pigułek anti- 


Ą-—- pies 3 AS e N ` CZAS z Wtorku 19 Marca 1872. 


— Odezwa. 


Towarzystwo Słowiańsko-Literackie 


Towarzystwo górnicze dla eksploatacyi potasu i salin. 


` doznało już nieraz dowodów współczucia 
"w Galicyi. Powołując się dziś na świeża 
a życzliwą o niem wzmiankę w numerze 
„Czasu“ z dnia 6 marca r. b., ośmielamy 
się przypomnieć, że biblioteka nasza głó- 
wnie tylko z darów pomnażać się może. 


Przy subskrypcyi na dniu 9 marca b. r. odbytćj na 15,000 akcyj Towarzystwa gór= 
niczego dia eksploatacyi potasu i salim „Matusz“ subskrybowano 37,047 sztuk akcyj. 

Wskutek tego zarządzoną została następująca repartycya : 

1) wpisy na 1 do 10 sztuk włącznie nie ulegają redukcji; 

2) subskrybenci 11 do 30 sztuk włącznie otrzymują 10 akcyj ; 

3) subskrybenci wyżćj 30 akcyj otrzymają 35 procent zapisanych sztuk, przyczem ułamki 1/4 
i wyżćj za całe akcye policzone będą. 

Akcye w powyższy sposób na: subskrybentów przypadające, w myśl ogłoszonych warunków sub- 
skrypcyi od dnia dzisiejszego 


„majdalcj do dnia 34 marca b. r. 


mają być odebrane w tych miejscach, w których subskrypcya nastąpiła , za zapłatą złr. 220 w. a. za 
sztukę wraz z 50/, odsetkami od dnia igo stycznia b. r. bieżącemi. Przy odebraniu tytułów, złożone 
kaucye subskrybentom w zapłatę policzone, względnie zwrócone będą, przy równoczesnem ściągnięciu kwi- 
tów subskrypcyjnych. 


 licyjskich o wydawane przez nich dzieła, ļi 
do właścicieli bibliotek, o duplikaty, ajiga 
` wogólności do każdego dobrze nam ży- 
 czącego o wszelką książkę z zakresu rze- 


niejszem do wiadomości. publicznój , że || 
kowie przyjmuje stałe wszelkie książki || 


naszego Towarzystwa. (464-1-3) 
. Zarząd Towarzystwa Słowiańsko- 
-Literackiego we; Wrocławiu. 


HERBARZ POLSKI 
ułożony podług Niesieckiego i świeżemi no- 
tatami powiększony wyjdzie z druku w Czer- 
weu, nakładem Ha. Łodzia Czaw= 


Lwów dnia 15 marca 1872 r. 
W zastępstwie Banku anglo-ausiryackiego 


SAB ©. k. uprz. galic. akcyjny Bank hipoteczny. 


giego w Ginieżmie. 


Tom jeden in 8vo, str. 600 petitu. Cena Ró B x WT A : UEGRANE: 
egzemplarza 4 talary, wydanie zaś z her- AST re à s POZY. UEY RRE SR Czynini PSE 
pami kolorowemi: (aquarella), cena egzem- Hambursko-amerykańskie Towarzyst. akcyjne przesyłki pakunków. Zamiejscowe obstalunki uskutecznia się d ost ar czy ci el 6 j aj 


Cukiernia 


w większem mieście w Galicyi, pod ko- 
rzystnemi warunkami do sprzeda- 
mia. — Wiadomości udzieli w Krakowie 


Bezpośrednia jazda pocz- 
wym 


Hamburgiem i. 


Mawru dotykając zapomocą * 


Przedpłatę lub : zamówienia przyjmuje 


Księgarnia J. B. Langiego w Gnieźnie i między 
37 
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i s ózela ; rauczyńskiego Antoniego Łuszczkiewicza, i późmićj co cztery tygodnie w Sobotę. po cenie własnych kosztów.  (184-1-3) EEEE tg gol 
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Porgeta, Lerasa, Tran wielorybi bez smaku w ró- | żyniera Kuszczkiewicza, ul. Mikołajska 445. | fer w WIEDNIU, Neuer Markt Nr, 42 i p. X. Bihkenselniitz w KRAKOWIE. (27-88-) SIROP ZELAZISTY (TAILS 
żnych odmianach, Morisony, Pigułki Cauvina, Blan- (4517-1-4) : . ; w połączenia zisdaląć Zi ć o 
carda, Croniera przeciw newralgii, najpewniejszy i z wytworem ze shórek pomarańcz i 2 i sr aA ia zat 7 
Jak potwierdzony pozez wiele osób używających juž RISE EE ASE N ih "Ortopedyczny = 
-i wsamym Krakowie, Pigulki Valeta, Wody różnego AM z s z AE, Gi A A JRC z NEM ŻELAZ AL : z AL pm E AGN E 
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dłami czuć się. daje pieczenie na twarzy, przez zna- wydzierżawienia a) A = ONEENEZTECENTNNENSKZECI| H a A E POCZ amala Doit szczególnie: ` zboczenia i. 'przekształceni. 
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się temże, nie objawia się ma twarzy jakoteż i vę- ciela w Krakowie przy ulicy Grodzkićj © = i 2 (BORA wA Sa SAREB RY przy użyciu tranu wielorybiegy, a ta z puwodu W |pacyentom dowolny jest wybór lekarzy do 
kach żadne pieczenie, które przy wszystkich prawie I ietr lub iois yi e = 4 AR D OLR aS © 5 3 4 gd S s > własności skórek „omaraśczowych tik powsze- [fl | konsylium. Staranna opiek i żywienie ` 
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cerze połysk aksamitny, nie do uwierzenia, natych- Wi d W dl l k A RX- pa = ZZO s ` e E Elea A s : języków i muzyki.: SSE Wiz F 
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wy, płynny i w proszkach, jakoteż wiele innych S apre F t 
środków objętych w osobnym cenniku. s y ro OP 6 m 
iż, Sz 


+ p; p kutki iw 4 

K i ï PE S szym skutkiem przeciw ka- 

Une- Instiiutrice française: -| 3; PFORCE TEA 
enseignant l'Anglais, l'Italien et la Mu-| PEB heke Ae kokłuszowi , nerwowej iryta- 
sique, désire: trouvër une place. Ecrire wym. Lekarze paryscy zawsze z pomyślnym sku- 
>4 A B. Cracovie, poste restante. tkiem go przepisują. Łyżeczka od kawy jest do- 


(457-1-0) ulica Vivienne, 36, — w Krakowie u p. J. Zrau- | 


Nyrop VA chiny l żelaza w Brodach u p. M. Kullaka, — w Warszawie w 


po REZ O ĄCE EE KEK, PA 5 . . , x. 
Ene używa się z najpomyślniej- 


KK 
5 


'RZEDAŻ. 


SEEN 


I Składach materyałów aptecznych panów Gallego i] %4 Z powodu przeniesier'a Składu Ubiorów Męzkich w kwietniu 1872 r. 
' pp Grimault & U. „| Spiessa. **(61-16-24) |$$ do domu pod L. 74 przy ulicy Grodzkićj obok kawiarni p. Wintera, 
aptekarzy w Paryżu. aa] wyprzedają się suknie i inne przybory należące do konfekcyi męzkićj 
se Szał ` 
Jestto najsilniejszy środek toniczny, jaki posiada Pein weltberiiiimtes RA a a 
sztuka lekarska; wzmacnia wyczerpane organizmy R e S tituti o R S È F lu i d a po bardzo ZMIZORY ch cenach 
i zasila krew zubożała. Zalecany przez najznako- ZE $ A 
mitszych lekarzy, skutkuje przeciw bladaczee, wy- | mwr von uns selbst oder 6x. Ulirłe la, DB) w HANDLU 
cieńczeniu, nieregularności peryodycznych odpływów, | Wien, Judenplatz 9. Preis: 1, Kiste . 20; /, Kiste | £3 gi” -— 
" zapobiega tym gwałtownym boleściom żołądka, któ- | „AL 10%; 1/4 Kiste fl. 5a, ) SĄ d 4 ? ; 
rym kobiety zwłaszcza tak często: podlegają. Przy- Carl Simon Erfinder des Restitutions- nej 1X A IMENS j i TET l] ao 
Hłada się do rozwoju organizmu młodych panienek, ee | + Fluid, Gründer der Fluid- a 
pobudza apetyt, ułatwia trawienie, przepisuje się Thierarzt, Heilmethode. (391-1-5) | 2 19. Rynek główny 19. 
4 


dzieciom limfatycznym, powraca ciału świeżość i ję- Wiem, KIE. Bezirk, Sehiffamtsgas. 14. (360-2-) 


"DAGA 
si] eao, 


K 


EEE EEEE 


ADA APIE AA 


Dostać można w Krakowie w aptece p. Józefa 


'Tranczyńskiego pod Koroną w Rynku głównym i w ; Wszelkie | 
aptece pod Gwiazdą, i u p. Redyka, — we Lwowie A eieerpiemżia 


w Składzie materyałów aptecznych, w. aptece p. RECWOWE 


SRLN 
ryginalnćj paście Pompadour." 


fiikelnmima Mix 


m 


kera, — w Brodach w aptece p. Michała Kullaka | tewralgijnych Dra Cronier. Skład w Paryżu w aptece | Razem 
iu p. Franzosa, — W Poznaniu w aptece Dra Man- | P: Levasseur, rue de la Monnaie, 19, — w Krakowie | g 0 
kiewicza, — w Warszawie w Składach materyałów | W aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną w Rynku | f go © 
aptecznych pp. Mrozowskiego, Ferd. Aug. Gallego głównym, — w Brodach u p. M. Kullaka, — we Lwo- | | ch 
i Ludwika Spiessa. wie w aptece p. Piotra Mikolascha,— w Warszawie | p 
w Składach materyałów aptecznych pp. Gallego || 
i Spiessa. (59-38-24) 


| jako wdowa ś.p. Bea A. Rix od Pasta Pompadoiir, kie dawniejsze składy skutkiem 


PAPIER RIGOLLOT 
inusztarda w liściach < 
do Symapizmow, . 

rzyjętych w szpitalach paryskich, w ambu- 
ansach i szpitalach wojskowych, w. maty- 
narce francuskićj i w marynarce królewskićj 
angielskiej. ; (58-3-24) 

Przyjęcia powyższe stanowią rękojmię do- 
skonałości PAPIERU RIGOLLOT, który w 
jednćj chwili może być przygotowany. Od- 
A się czystością i łatwością użycia. 

ymagać należy, aby się ; 

na nim znajdował podpis P.Rigollot 

W Paryżu u fabrykanta, rue Vieille du 
Temple, 26. W Krakowie w aptece J. Trau- 
czyńskiego pod Koroną w Rynku głównym; 


Ces. k. wyłącznie uprzyw. 


| bandaże rupiurowe | 


padewue, albowiem ja tylko znam 


|| które przez swą niezrównaną konstrukcyę 
ilsame dopomagają do wyleczenia ruptury, 
ifjak się to w długoletnićj praktyce óka- 
| |zało. Bandaże ma jedna stronę 
||4Q zir., ma dwie stromy 18 zir 
|| Wszelkie gatunki innych bamdaży ru= 
|| pówrowwych na jedne stronę zir. 3, 4, || 
[|5 i 6, na dwie strony złr. 6, 8, 10 i 12. 
iiNiewidoczmae na małe ruptury, na 
we Lwowie w aptece p. Mikolascha; w Po- ||jedną stronę złr. 6, na dwie strony złr. 10 


$ Pompadour odtąd tylko w mem mie- 


szkaniu w Wiedniu, Leopold= bez trudności, 


TSAI 


1. piętro drzwi Nr. 62, prawdziwa 


z= Pisma dziękczynne nie będą ogłaszanie. 


Eu 


towym statkiem paro- 


Nowym Jorkiem, zza p | 
pocztowych statków parowych: E 


e Go orónowo owoc: 


H oświadczam niniejszem publicznie, że składu ani filii nie utrzymuję, a wszyst- 


| 15 lat jestem jedyną i wyłączną fa- wianie szowęamnia rozwiązałam. Moja praw- 
i Ñ brykantką prawdziwéj i niefałszowa- _ dziwa pasta Pompadour, także eudo= 
| néj owygimałnej pasty Pom= bezskuteczności wała pita zwana, nigdy 0 
nie zawiedzie i jest nadspodziewana. 
| tajemnicę sporządzania jéj. Zawiada- zwinceają się Jestto jedyny poręezemy środek, 
f miam niniejszem, że rzeczona pasta pieniądze aby szybko i niezawodnie usunąć 
wszelkie wyrzuty na twarzy, zajady, 
piegi, plamy żółciowe i chrosty. Za- 
siaciy, gm. Wöhrengasse 14, gą to zaręczam. ręczenie jest do tego stopnia pewne, 
; RPW! iż w razie bezskuteczności pieniądze 
Í jest do nabycia. Q©strzegam od Przesyłki za pobra- się zwraenją. Słoik tej wybornéj 
( kupowania tychże u BMogokel= njem pocztowem. pasty z przepisem użycia kosztuje 1 złr. 
| wiels innego, albowiem obecnie ani 50 centów. ; (1707-3-6) 


W HANDLU GALANTERYJNYM Miłod człowiek. E 
LE ONA FEINTUCHA żonaty, dęte LL. ZRRŚGNAT | Ej 


w U 7 : stwa postępowego, poszukuje posady do zarządu 
ë y: Krakowie $ gospodarstwa od $. Jama. Wiadomość w To- 
może znaleźć: pomieszczenie 


| warzystwie rolniczem pod lit. FP. S.  / (499-1-9) 

subjekt uzdolniony) peśniczy uzdolniony 

i praktykant pd Ph 
yY S opatrzony chlubnemi świadectwami, pra- | 
gesa gnie przyjąć posadę.  Bliższa wiado- | 
moścć przy ul. Gołębićj wyżnićj up. | 
Stanisława Gajewskiego pod Nrem 169. 
(491-1-3), wdra AI 


Bardzo ważne 


dla Szanow. Pań. Gospodyni 


przy nadchodzących świętach, oraz dla 
pp. właścicieli gorzelń, piekarń, cukierń 


Realność z placem 


i t. d. do sprzedania. ko 

e ° ; Bli a 7 ŚĆ. p i E) f RB 

Drożdże prasowanejie w tys" "eeg" 
Z FABRYKI pr À 


pp. Mautnera i Syna 
w Wiedniu, 

które już oddawna. przez praktycznych 
znawców w całćj Europie za najlepsze 
uznane zostały i każdy podobny wyrób 
z innćj fabryki najmnićj o 25 procent w 
dobroci i skuteczności przewyższają, nad- 
chodzą codzień świeże do Krakowa 
jedynie do Handlu 


JANA NAGLA 


z Salsaparyli Colbert. 


Jeden z najdawniejszych i najskuteczniejszych ro- - 
ślinnych środków, krew czyszczących, w chorobach 
złego przymiotu (syfilitycznych), zanieczyszczeniu 
krwi i wyrzutach na ciele. Metoda użycia w pol- 
skim języku. BEA sA 

Dostać można w Paryżu w aptece pana Colbert = 
w passażu -Colbert, Nr. 4 eb 8, — w Krakowie up. 
Trauczyńskiego, — we Lwowie u E Piotra Miko- 
lascha, — w Brodach: w spa p. Kullaka, — Skład 
„| główny dla Królestwa Polskiego u pp. Galago iL, 
Spiesa w Warszawie. (385-1-) 


ESSENCYA | 


jak najspiesznićj. „  (483-1-2) 


zechcą swe adresa, celem wielkich za- 
mówień, przesłać pod znakiem $. R. 
2161 do IEkspedycyi anon- 
sów D: Kerenza w Mainz 
nad Renem. = | 


Najlepsze i najtańsze 


do 5éj godziny. = em Gej A 


ra A 2 TA! aromatyczne mydło ziołowe dla upiększenia 
D BORCHARDTA i polepszenia płci i. wypróbowane.na wszelkie 
nieczystości skóry (w zapieczętowanych oryginalnych paczkach po 42 c,)... 
ares q olejek z kory obinowój, z dekoktu najlepszej k 
ra ek z kory © , z dekoktu najlepszćj kory 
D HARTUNGA chinowój z balsamicznemi olejkami, dla, zachowa- 
nia i upiększenia włosów, w opieczętowanych w szkle ostępl. iż; cz GIĄA 6: 
àra aromatyczny płyn koronny (kwintessencya 
D BÉRINGUIERA wódki kolońskićj), jako pyszna woniejąca wo- 
da do mycia, wzmacniająca i rozweselająca zmysły, W oryginalnych fiaszkach 
1 zbr. 25 i 75 centów. 


Dre LINDES roślinna pomada laskowa, dodaje połysku i elastyczno- 


ści włosom, zarazem utrzymuje. przedziałkę; pą 50 c. 
s wyborne do: mycia i kąpieli dla 
Balsamiczne mydło oliwne swych ożywiających ‚i utrzymu- 
jących skutków na miękkość i gładkość skóry (w oyei pakietach po 35 cent.). 
ra roślinny środek do farbowania włosów, 
D BĘRINGUIERA i“! oskonale czarno, brunatno i` blond, 
kompletne ze szezotkami i miseczkami 5 złr. vinin j 
ra pomada ziołowa, złożona z pobudzających poży- |] 
D HARTUNGA wnych soków i roślinnych części do zbudzenia.i:oży- |] 
wienia porostu włosów (w opieczętowanych i w szkle ostępl. słoikach po 85 c.). 
ra 'aromatyczna: pasta do zo- 
D SUIN de BOUTEMARDA bów,: najpowszechniejszy i 
niezawodny Środek do utrzymania i czyszczenia: zębów 1 dziąseł (w. całych 
i pół pakietach po 70 i 35 e.). pi a : a 
ra olejek z. korzeni ziołowych na włosy, do 
D BERINGUIERA wzmocnienia i utrzymania włosów na głowie 
i w brodzie, flaszka 1 zdr. : OLA TE SERIN 
ra krystalizowane oukierki ziołowe, wypróbowany środek 
D ROCHA domowy w katarze, chrypce, zafłegmieniu, ostrości w gar-: 
dle, pudełko po 75 i 35 centów. ESI y} ; 


Prawdziwe te powyższe artykuły tak ulubione i w Galicyi dla 


roda atliair ck o swych niezawodnych skuteczności , sprzedają w Ji 
KRAKOWIE jedynie tylko pp. Józef Jahn, Wiktor Redyk apt. 
„pod Barankiem* Mały Rynek, Wózef Mrauczynski apt. „pod Koroną* 
Rynek główny i Józef Goldwasser na Stradomiu, dom Deichesa ; jakoteż If 
w BIAŁEJ p. Ed. Kogler, — w BEŁZIE p. A. W. Grot, — w BÓBRCE p. L. Miedlicki apt.— 
w BRODACAH p. Edward Liszka apt, — w BRZEŻANACH p. B. Fadenhecht, — w BUCZA-. 
CZU p. A. Kercel i Karol Fr. Popowicz, — W BOCHNI p. Paweł Niedzielski, — w CZER- 
NIOWCACH p. Ignacy Schnirch, —,w. DROHOBYCZY p: J. Rosenheim, — w GORLICACH 
p. Walery Rogawski apt., — w GRÓDKU p. Tomaszewski apt., — w GRYBOWIE p. Alojzy | 


o RSE A) 


22 


fat- 


znaniu w aptece Dra Mankiewicza. ili 12. Suspensorya po 80 centów, złr. 1, 


EA A o rę ą Przy dania. SAP należy || i PAPIER FAYARD i BLAYN 


TAN Ski : dołączyć miarę obwodu ciała, wziętą nad p Charia chemica dn Codex. ' KUTT oe SĘ "NOWYM SĄCZU ny. 1 EaR Gałan w PRZEMY. 
Duszność, chrypka, katary zada» | biodra, niemnićj oznaczyć, po którćj stro- | Leczy gościec (reumatyzmy), nieżyty (katary) zadawnione, zapalenie piersi, | ŚLU p. Edward Machalski, — w PRZEWORSKU p. Feliks Świtalski apt., — w RADOWCACH 


wmiome, wszelkie cierpienia kanałów oddecho- | nie jest ruptura. Należytość odpowiednia |$| gośćce w biodrach, ramy, oparzenie, spałenitny, odmrożenia, na „miotlci wszelkiego 
i 30 cent. za opakowanie pobraną będzie|F| rodzaju it.p. Trąbki tego papieru całe kosztują 2 franki, połówki 1 franka 
aptekarza, 19 rue de la Monnaie w Paryżu. pocztą. (389-2-12) |E] i opatrzone są podpisem FAYARD et BLAYN. Papier ten zalecany jest od 
lat 30 przez najznakomitszych lekarzy. Sprzedaż hurtowna w Paryżu, ulica 


wych, ustępują szybko i niezawodnie po użyciu 
rurek amiżastmaatyczimyela p. Levasseur, | 


Dostać można w Krakowie w aptece p. Trau- 


Muszyński, — w JAROSŁAWIU p. Rohm apt., — w JASSACH p. Michał Neumann, — w KO- 
ŁOMYI p. Jan Sidorowicz apt. i p. K. Laden, — w KROŚNIE p. A. Krzysztoforski, — we 
LWOWIE pp. J. F. Kleina wdowa et Rissler, p. Zygmunt Rucker apt., p. A. Berliner aptek. . 
(przedtem Laneri) i p. Piotr Mikolasch, — w MANASTERZYSKACH p. J. Lipschütz, —: w Mle 


p. Karol Teichmann, — W RZESZOWIE p. Ignacy Schaiter i Sp., == "w SANOKU p: Jan Za- 
rewicz, — w SAMBORZE p. Antoni Kromer, — w SĘDZISZOWIE p. Jan Kownacki, — w SKA- 
ŁACIE p. T. Dziembowski, — w SOKALU p. A. W. Grot, — w STANISŁAWOWIE p. Ferd. 
Stecher apt. dawnićj Tomanek, — w SERECIE p. J. .Dempniak, — w SUCZAWIE p. J. Szy- 
monowicz, — w TARNOWIE p. W. T. A. Wielogórski i Henryk Koy, — w TARNOPOLU p. 


EM SĄ Korong TeRM giya De Ludwik Heuberger, || Neuve St. Merry, 40, — w Krakowie w aptekach pp. J. Trauczyńskiego 1 W. A. Morawetz i p. Wał: Stachiewicz, — w WADOWICACH p. F. Foltin, — w ZALESZCZY- 
dach? wenta a Kullaka; ra ahah. mate- egzaminowany .bandażysta || Redyka,— we Lwowie w aptece: pp. Piotra Mikolascha, — w Brodach w aptece IR] A P- PROCE MSM ZRO CEON p. Fadenhecht, — W FOLI: Haie na 
ryalów aptecznych pp. Gallego i Spicssa w War- | w Wiedniu, Wieden, Favoritonstrasse 9, ||| p. Kullaka, — w Poznaniu w aptece Dra: Mankiewicza. (60-6-24) If 2E TN Po: ŚUW EPIA! 1 Goasa 
szawie. ` \ (63-6-24) e; T piętro. ON pe ORZEC ALa DETE AEA E PERTEN IRN T T A I AEAN R ja Z DOE z 


Czcionkami Drukarni Leona Paszkowskiego. 


Odpowiedzialny Rządzea Drukarni Józef Łakociński, 


